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Warszawa, 23.7 (Tel, wł.). W dniu dzisiej- 


który się mieści! w mieszkaniu posła Tarasz 
kiowicza, przy ułicy Świętakrzyskej, 

Otok mieszkania posla Taraszkiewicza zaj 
| mowal pokój niejaki Konstanty Hawełtka. 
| W pokoju jego znalezieno kilkanaście kiło- 
tramów odezw komunistycznych, które od- 
| bijat na pozielaczu „Romeo“, W chwili wal- 
| "ĉia poiicji przy powielaniu odezw zatrudnio 
ny tył komunista Jan Łotysz. 

Hawcłka został aresztowany, a poza tem, 
Policja doxzacała wielu aresztowań wśród 
_ lnteligencji, co do której znalazła materjal 
Uaciążający w lokalu partji komunistycznej. 

Okazuje się, że w piątek miał się odbyć 
N Warszawie zjazd przywódców komunistycz 
hych, Na zjazd ten przybyła znana komuni- 
stka czechcsłowacką Amelja Hrendelowa, o- 
Taz komunistyczny dziennikarz wiedeński A- 
lam Leugner. r 

Oboje przybyli przez Gdańsk. Znaleziono 
Przy niet kilka tysięcy dolarów. Jakkolwiek 
Hrendelowa i Lengner są obcymi poddanymi 
tostąłi oboje aresztowani, 
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B. PREMIER W. WITOS WÓJTEM. 
Warszawa, 23.7. (Tel. wł.) W ubiegłą nie- 

dzielę w gminie Wierzchosławice odbyły się 

| wybory na wójta gminiego. Wójtem ponow- 
ule wybrwsy zostal b. premier i poseł Win- 
centy Witos. 


OBAWA PRZED DEMONSTRACJAMI. 


Wiedeń, 23.7. (ĄW). Corocznie w lipcu od- 
bywa się tutaj z okazji rocznicy wypow.edze 
wia wojny demonstracja pod hasłem „Precz 
u wojną". Zapowiedziacą ona była także i 
w tym roku, jednakże na przedstawieni. dy- 
rekuji policji, że po rozruchach demonstra- 
cja taka moglaby przybrać fatalny obrót, 
postanowiono ją zaniechać. 


WYPADEK AUTOMOBILOWY. 


Kraków, 23.7. (AW). We wsi Sowliny na 
drodze Limanowa — Krynica zdnrzył się 
wczoraj wypadek autemobilowy, który tylko 
szczęńiwym trafem nie pociągnął za sobą 
kilkunastu ofiar w ludziach. Jadący autobus 
uspehiony publicznością e. Krokowa w pew- 
uym momencie spłoszył konie, * óre zatara- 
sowaly wraz z wozem drogę. Konie zosta- 
ly zabita na miejscu, zaś dwie jadące auto- 
busem pasie doznały ciężkich obrażeń. 


PROBLEM AUSTRJACKI. 


Paryż, 23.7. (AW). „L'oevre* publikuje ar- 
tykuł, w którym stwierdza, że wyjadk” wie- 
delekie dowodzą, iż problem guspodyrezy 
Austrji musi być jaknajrychiej wyjaśmeny, 
a to przy pomocy państw sukcesyjnych.*Fran 
cja uie może być przy tem posądzowa o chęć 
wskrzeszesia monarchji naddunajskiej, co 
mogło się tyżko dokonać na gruząch państw 
sukceey jnych, 


MIĘDZYNARODOWY KONGRES SPÓŁ- 
DZIELCZOŚCI. 

Sztokholm, 23.7 (PAT) W dniu 15-go 
sierpnia otwarty zostanie w Sztokholmie 
I2-ty międzynarodowy kongres spółdzielczoś 
ci. 

Narady kongresu trwać będą 4 dni 

Udzial w kongresie zgłosiło 35 państw, któ 
re reprezentować bedzie 300 delegatów. 


Prenumerata miesięczna ZŁ. 3.50. 


l 


| ©zym władze dokonały likwidacji centralne- | 
| fo białorusxiego komitetu komunistycznego, | 


r "MEL £ 577% | au 


NIEDZIELA, DNIA 24 LIPCA 1927 ROKU. 


Konto csekowe P. K. O. — Warszawa — 31.558. 


i dziennikarza wiedeńskiego. 


W związku z rewizjami przeprowadzone- 
mi w Warszawie, władze wysłały dyspozy- 
cje do Lwowa, aby przeprowadzono tam re- 


B=R=R=H=S=R=B=B=W=N=R=H> H ZUSN=N 
|. byólmokrajowa - Wystawa  gospodercze-gpożywnza w Falowicach 


wizję w lokalu zachodnio'kraińskiej komu- 
nistycznej partji, 
Warszawa,23,7. (Tel. wl.) Ze źródeł urzę- 


PARK KOŚCIUSZKI 


Od 17 września 


r 


Katowice, ul, Pocztowa 


Do 2 października 


Wystawa obejmuie 29 działów branży spożywczej i pokrewnych. [| 
KOMITET WYSTAWY: 


L. 16, Nr. telef. 2147 


przy Związku Miast 1 Gmin Województwa Slaskie go. 


Warszawa, ul. Jasna 24, Nr. teiel. 114 41. 


4158 
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Zastępstwo i Składnica na Górny Sląsk: inż. Curt Siwinna, Katowice, Gliwicka 23' 
na Zagłębie Dąbrowskie: Oscar Einhorn, Sosnowiec, 

na Sląsk Cieszyńiskii okręgi: Sucha, Dziedzice, Wadowice, 
Chrzanów i Oświęcim: „Ruwa“ Sląskie low. Elektr uielsko, 
Zamkowa przykopa 3 


KATALOGI i CENNIKI WYSYŁAMY BEZPŁATNIE. 
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tto wymarzona siuchawka 


„POINT ELEU” 


(Niebieski Punkt) 
Najwyższa czułość, szlachetność to- 
nu j siła głosu przy nadzwyczajnej 

lekkości 
Ządajcie w każdym sklepie 
SŁUCHAWKI 


„POINT BLEU" 


„ARISTOGSAT" i „SUPER” 
lub sluchawki 


„POINT BLEU* „PRIMUS* 
ZAKŁADY FABRYCZNE 


IDEAL RADIO 


Kraków, Rynek gł. 5, (inm 2). 
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PARN 


Zwycięstwo stronnictw narodowych 


PRZY WYBORACH GMINNYCh 


Warszawa, 23.7. (AW). Wedlug dotyeh- 
czas otrzymanych infornacyj ogólne wyni- 
ki wyborów gminnych w jewiuiach, gdzie 
wybory zustały już przeprowaedzo.e. przes 
stawiają ele w sposów następujący: prawi 
polska t. j. związek Indowo-uaredowy, Ch. 
D. i grupy z miw sprzyerzone otrzymały i 


i 
i 
i 
j 


2.450 mandatów, Wyzwolenie łącznie ze 
Stronnictwem chłopskien—1090, PSL. Piast 
— 910, radynake Stronniciwo chłopskie — 
35, patem zaś k'lkadziesiąt mandatów u- 
zyskali: nieztieżna partja chłopska, Ch. N., 
Niemcy i t. d. 


Likwidacia incydentu 7 kolejarzami. 


PONOWNA AUDYCJA U MI NISTRA KOMUNIKACJI. 


Warszawa, 23.7 — W ub. piątek, jak do- 
nosiliśmy,doszło między ministrem komunika 
cj, p. Romockim a delegacją kolejarzy z 
posłem Kuryłowiczem na czele, do gwałto- 
wnej sceny, która spowodowała przerwanie 
audjencji przez p. mónistra. 

Incydent ten miał szereg naetępstw. a 
więc: artykuł „„Robotnika" i jego konf'skałę, 
dalej burzliwe obrady C. K. W.P.P.S.: de- 
cyzje zastosowania surowych represyj wobec 
tych socjalistów, którzy zasiadają w rządzie, 
wreszcie akcję związków kolejowych prze- 


ciw 2. mins*aow: Romockiemu. Zanosiło się 
na jakaś burzę. Sprawa tymczasem poszła 
innym torem. 

P. promjer marezalek Piłsudski przyjął p. 
minietra Moraczewskiego, a następnie p. mi- 
nigtra Romockiego, który wyraził gotowość 
ponies o- pszelkch, na dalej idących kon- 
sckwencyj. P. premjer jednak nie życzył so- 
bie 4ozdmuchiwania zatargu i poicci} go zli- 
kwidąwąć. 

Działając w tym kierunku, p. muster 
komunikacji przyjął w duiu wczarajszem de 
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Cena numeru niedzielnego wraz z dodatkiem nustrowanym Zd groszy. 


KURJER ZACHO 


Dziennik polityczny, gospodarczy i literacki. 


ROK XVIII. 


"e «p 


KATOWICE. 


Nr. 201 


Cena egzemplarza 20 groszy. 
UT AVEF A AE 


likwidacja gniazda komunistycznego w stolicy. 


Mieszkanie posła biurem komunistycznym. — Aresztowanie czechosłowackiej komunistki 


dowych dowiadujemy się, że rewizja dokó- 
nana została bie w redakcji „Natio“, a w 
mieszkaniu prywatrem redaktora Afio, któ- 
rego osoba związana jest z działalnością ko- 
munistyczną. (Szczezóly rewizji na str. 3-ej 
(Przyp. Red.) 
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legację Związku koejarzy, której udzielił 
wyjaśnień w kwesii swego zachowania się 
na audjencji zeszłotygodniowej, informując 
ja jednocześnie o decyzji Rządu podwyż- 
szenia poborów kolejarzy od dn. 1 wrzeć- 
mia rb. 

W ten sposób incydent uznano za WyCzet= 
pany. 

Obecnie p. minister komunikacji opraco- 
wuje szczególy planu uposażeniowazo, któ- 
ry znajduje się wa porządku dzew.ym naje 
biższej Rady móaetrów. 

W posiedzeniu tem. któremu przewodni: 
czyć będzie p. premjer marsz. Piłeuński, wa 
źmie udział mmo rozpoczynającego się umos 
pu p. misister Moraczewski. 


P. PATEK WYJECHAŁ DO MOSKWY, 


Warszawa, 23.7 (Tel. w'.). W sobotę rana 
wyjechał po kilkutygodnowym pobycie w 
stożcy posel Patek. Poseł Patek wbrew _ %- 
głoskom nie wiezie noty rządu polsk.ego, któ 
ra zostanie przesłana prawdopodobnie rządo- 
wi sowieckiepu w cągu przyszłego tygoś- 
nia. 


NIEZNANA CHOROBA. 


Moskwa, 23.7 (AW) Z Jaro-ławia donoszą, 
że wybuchła tam zastraszających rozmiarów 
epidemia nieznanej dotąd choroby. 

Obawy choroby przypominają cholerę. /a 
noiowano mnóstwo wypadków. z nich wiele 
śmiertelnych. 


SKRADZIONE DOKUMENTY. 
Londyn, 23.7. (AW). W dniu wczorajszym 
jednemu z wyższych oficerów marynarki 
skradziewo ważne dokumenty wojskowe. Po 
Keja wezczęla encrgiczne śledztwo. letme- 
ją podejrzenia, iż mą się tu do czynienia t 
krokem wywiadu sowiedkiego. 


NARADY SOCJALISTÓW W WIEDNIU. 
Wiedeń, 23.7. (AW). Dziś obraduje tutaj 
konferoncja partyjna socjalistów z udziałem 
delegatów całej Austrji. Obrady są tajną i 
tyczą się wypadków, jakich widownią był o» 
statnio Wiedeń. Chodzi o wzmocnienie orgar 
zacji i wynmiezienie środków, by na przy- 
szłość zapobiec ekutecznie demonstracjom t 
organizowacju strajków przez czynnik: de 
tego niepowołane. 


REGULACJA MISSISIPI. 


rzyły w roku bieżącym. 

Projekt przewiduje m. in. budowę szeregu 
nowych tam, pewne roboty nad peglębien:*m 
i uregulowaniem biegu rzeki wreszci* bu 
dowę* specjalnie skostruowaunych rezerwoa- 
rów, któreby w razie wylewu mogły przył 
mować odyrowadzaną wodę. Pozatem jeszcza 
przewidywana jest budowa karatu, zabezpe- 
czającogo Nowy Oriesa i połudaiową azęść 
stanu Luiziany. Ogółem koszt przeprowadze- 
nia tych wczystkich robót wynóeałby okole 
150 miljonów doląrów. 
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PRZEGLĄD PRASY 


NIEMIEC PRZYZNAJE POLSCE RACJĘ. 


Prof. Fóster, znany publicysta niemiecki, 
autor slynnego dzieła „Chrystus a życie iudz 
kie”, udziełł charakterystycznego wywiadu 
korcejomdentom „Epoki“: 

— Pyta mnie pan — odpowiada uprzej- 
mie prof. Forster — o moje osobiste stano- 
wisko wobee kontiiktu ipolsko-niemieckie- 
go. Muzę niestety oświadczyć, że w spra- 
wie tę zujmują pozycję zupełnie odosob- 
niong. naewt wewnątrz kół pacyfistycz- 
nych į że wobec tego mój pogląd być no- 
że nadaje się bardziej do gabinetu osobli- 
wości, niż do dziennika politycznego, któ- 
ry się przecie przedawezystkiem troszczy 
o poglądy. reprezentowane dla pewnych 
sfer. Ponieważ jednak pyta mnie pan ! po- 
nieważ mogę dodać, że jednak przez moje 
książki. które się w Niemczech rozech^łzą 
w -€ikach tysięcy egzemplarzy. wywieram 
pewien wpływ na młodsze pokolenie, to 
muszę przedewszystkiem zaznaczyć, ‘ż 
pot wpywem ojca. wielkiego wielbiciela 
poskiej umysłowości i polskiej pracy kui- 
turalnej ua wschodzie, od wczesnej mlo- 
dośc! odczuwakem największy wstyd za 
rozysery Poliki į za całą późniejszą poli- 
tykę Prus i że w rezultacie Stanowisko 0- 
parte było na tem uczuciu | na pragnieniu 
odrayena tej historycmnej niesprawiedli- 


wości. To też nowej granicy wschodniej 
Niem ee. wyznaczonej traktatem wersal- 
skim. nie mogłem uważać za camowolę 


zwycięzców, lecz za odrobenie owej wie- 
kowej niesprawiedliwości oraz za histo- 
tyeznie zupełnie logiczną i konitczną kon- 
rekwencję zasady Famowanow.en:a nard- 
dów. kióra. postępując z zachodu na 
wschód. dotarła obecnie do wschodniej 
Azji. Dlatego też daskonale rozumiem, że 
rcdacy pana nie chcą wogóle dyskutować 
nad zmianą granicy molsko-n' emieckie,, 
któraby oznaczała gow:vne poddanie grup 
ludreści połsziej władzy pruskiej. 
Fyznanie to, choć zupelnie odosobnione, wy 
gloszone przez uczonego i znancgo publicys- 
te nemieckiego powinno uczynić odpowied- 
nie wrażenie, jeżeli nie w kołach niemieekch, 
to w śwecie kultaramym innych E ES 
urabianych nieprzychylnie dla Pol-ki przez 
prae niemi ‘eeka. 


Foiowanie nA „ende*ów“. 


w aiieńskiem , „Słowie”. organie konser- 
watystów a * jednocześnie ślepo oddanemu 
marwzałkowi Piłsudskiemu pisze o .eanato- 
rach“ p. Cat-Machiewicz, redaktor tego dzien 
nika: 

„Obóz sanacji jest obozem wrzenia. Kló 

ci się przedewszystkiem między sobą w 

sposób nieelychany. Ma dużo cech ujem- 

nych. Dziś przejęty jest robieniem polo- 
wań. Nie są to polowania na grubego zw'e 
rza. na żybra... niedźwiedzia piurzez impe- 
ratorów. Nie! chodzi a zające, o urzędni- 

ków . endeków. Sanatorowie skaczą z 

grzedy urzędniczej na grzędę i ezukają ta- 

kich zajęcy pochowanych w kapuście. Na 
miejsce urlopowanego endeka wysyła się 

2 tryumfem rozradowanego p. Mydlarza. 

Pif, pat endek - zając trafiony. Hurra, hur- 

ra. hurra! Czasami się pezi że zamiast 

zająca ustrzeli się całkiem niewinnego do- 
mowego króliczka. Nie to, tryumf nie jest 
mniej-zy! Panie, asystujące przy polowa- 
niu składają powinszowania. Muszę tu is- 
totnie zganić swoich przyjaciół politycz- 
nych, gruboskórne : egoistyczne ziemiań- 
stwo litewskie. Ani rusz, ludzie ci bez po- 
ezji nie mogą zrozumieć, ile p'ękna eq mie- 
ści w tych polowaniach, w tem fo-tarcza- 
niu coraz to nowych kur do sanacyjnych 
rosołów *. 
Adolf Nowaczyhski doda:e 
uwagę: 
Cala ta piękna aliegorja jest znów omal 
parałrazą tego, cośmy tu na tem miejscu 
misal o tych dwu czworonogach tłoczących 
się do żlobów, depcących sobie racinami 

po piętach. wydzierających sobie omal z 

paszcz co lepsze po-ady dygnitarstwa i cie 

pie „miejstieczka”. Polowanie Tarzanów 

na cndeków. Rozpychanie się łokciam: i 

kopytami. Czląpanie zębami jak u wiłków. 


BPO" SES TARA WRA PREY” TN 
DOSKONAŁA RADA. 

Do Rotszykla przyszedł pewnego razu 
jakis biedny żyd z miasteczka Meeericz na 
Morawach, gdzie mieszka wiełu ubogich ży- 
dów. — Panie baronie — oświadczył przy- 
bysz — daj mi pan parę groszy, a powiem 
ei, 60 masz zrobić, aby nie umrzeć! — Rot- 
szyld dał żebrąkowi hojną jałmużnę, poczem 
obdarowAny rzekł: — Przeprowadź się pan 
do Mesericz; tam ieszcze nie umarł ani je- 
den bogaty żyd! 


do tego taką 


De e w m o e r e o 
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Lot przez Atlantyk 


PILOCI POLSCY PRZYGOTOWYWUJĄ SIĘ 


Ę DO BOHATERSKIEGO LOTU BEZ 


ROZGŁOSU. 


Warszawa, 23.7 (Tel.wł.) Kapitan Kubala 


i kpt. Idzikowski przygotowytwują się do lotu 

przez Atlaatyk bez żadnego rozgłosu. 
Aparat, na którym mają dokonać lotu wy- 

konywuje zwana firma kcastrukajj metalo- 


wych pod Paryżem $. A. C. M. Tymczasem ' 


lotnicy trenują się na innych aparatch, Skut 
kiem niewykończenia samolotu na którym 


mają odbyć raid transatlantycki temrin od- 
, lotu zestał cdrcczony. 

Przyjazd szefa departamentu Rajskiego do 
Paryża spodziewany jest w końcu przyszłe- 
go tygodnia. Przyjazd ten pozostaje w związ 
ku z ustaleniem terminu lotu przez Atlantyk 
pilotów polskich. 


Straszny wybuch, 


WSKUTEK OSTREGO TRZAŚNIĘCIA DRZWIAMI. 


Warszawa, 23.7 (AW) Dziś o godzinie 1-ej 
popołudniu w mieszkaniu pyrotechnika przy 
ulicy Krechmalnej nastąpił wybuch w pry- 
watnej fabryczce pyr? key ogni sztu- 
cznych, 

Wybuch nastąpił na skutek SHuego zatrza 


śnięcia drzwi mieszkania. W mieszkaniu znaj 
konywuje znaną firmą konstrukcji metalo- 
którzy ponieśli śmierć na miejscu, a ciała jch 
znaleziono zwęglone. 

| Sołdozowie pobrali się przed miesiącem. 


Zywiołowe katastrofy 


OBERWANIE SIĘ CHMURY W WIEDNIU. — NIEMCY POD WODĄ. 


Wiedeń, 23.7. (Tel. wł.) Dziś w godzinach 
popołudniowych Wiedeń nawiedziło oberwa- 
nie się chmury. Niektóre dzielnice znalazły 
się pod wodą. Straty bardzo znaczne, 

Berlin, 23.7. (Tel. wł.) Z Saksonij | Łużyc 
donoszą o otirzymich powodziach. 17.000 mor 


gów zasiewów znajduje się pod wodą. Lud- 
į ność wraz z dobytkiem chroni się przed roz- 
szałałym żywiołem na wzgórza. 
j W calej March# znajduje się pod wodą o- 
| koło 100.000 morgów. 
i 


Kryzys tinansowy i polityczny 


NA LITWIE WZRASTA KCUUNIZM, 


Kowno, 23.7. (AW). Mimo ostrych repre- 
syj Gada agitacja kcmunisiyczną w kraju 
jest kontynuowana. W tych dniach w Po- 
niewierzu rozrzucono w ogromiej ilości pro- 
klamacje komunistyczne w języku żydow- 
skim. 


A ZMNIEJSZA SIĘ OBIEG PIENIĘDZY. 


| Kowno, 23.7. (AW). Wobec wzrastającego 
deficytu rząd litewski postanowił  przystą- 

! pić do dałexo idących redukcyj, M. in. ma 

| być zlikwidowany polakożerczy rządowy or 
gan „Lietuwą*. Drukamia, w której odb.ja- 
no „Lietuwę* ma być sprzedana. 


W holdzie zmarłemu królowi 


NIESKOŃCZONE SZEREGI PUBLICZNOŚCI ESO b atu PRZEZ SALĘ ŻA- 
ŁOBNĄ. 


Bukareszt, 23.7. (AW). Da zamku w Ce- | 


trocen tysiące ludzi odbywa wędrówkę, by . 
złożyć hołd pamięci zmarłego króla. Zwłoki 
złożoję na wysokim katafąlku, w sak, Obi- 


tym kirem i oświetłonej wielką ilością czer- ; 


wonych świateł. Przy katatalku wartę iono- 


rową trzymają odicerowie armji rumuńskiej. 
Zwłoki ubrane w mundur pułku konnego im. 
| zmarłego króla Ferdynanda. Publiczność nie- 
` skończonym szeregiem przechodzi przez sa- 
lę żałobną. Przez cały dzień wczorajszy zwło 
| ki KAR” Ie na widok publiczny. 


W zastępstwie malego króla 


MIANOWANY BĘDZIE GENERALISSIMUS ARMJI RUMUŃSKIEJ. 


Bukareszt, 23.7. (AW). W pon'edzialek roz 
poczyna urzędowanie Rada rogencyjna. Na 
sekretarza Rady ma być powołany bibiote- 
kam dworski Kirilenu. Ponieważ w mysl kon 
stytucji król jest naczelnym wodzem armji, 
przeto na cząs małoletniości króla Michała I, 


ma być powołany goneraliseanus armji ru- 
muńiskiej, Jak słychać stanowsiko to obej- 
mie Jerzy Mourescuy Oduożny projekt usta- 
wy ma być przedlożoy na obecnej nadzwy« 
czajnej sesij parlamentu. 


Książę Karol 


NIE CHCE MĄCIĆ UROCZYSTOŚCI POGRZEBOWYCH SWEMI OŚWIADCZENIAMI. 


Paryż, 23.7. (AW). Książę rumwiski Karol 
przyjął wczoraj redaktora „Matina“ i złożył 
mu następujące oświadczenie: 

„Śmierć mego ojca jest dla mnie okrulnym 
ciosem. Wizystkie myśli moje kierują się 
do miasta, gdzie leżą zwłoki wieik'ego panu- 


Białejrusi 


jącego, który dał początek rumuńskej edno- 
ści varod. Daleki jestem od chęci składania 
oświadczeń, którehy mogly zamącić uroczy- 
sty nastrój w jakim się odbywa pogrzeh kró- 
Jerskiy. 


grozi głód 


FATALNY STAN ZBIORÓW SKUTKIEM KLĘSK ŻYWIOŁOWYCH. 


Moskwa, 2.7. (AW), Donoszą tu z Mińska, 
iż ca podstaw: ie obiiczeń urzędowych Maj 
ruskiej SSR. stan zbiorów jest tak ziy 
już w zimie będzie koaiecziy jpaport: zi JĄ 
z inych repubiik związkowych. Stan ten 
spowodowany jest nieustannemi klęskami ży 
wiołowemi, które nawiedzały Białoruś w cią- 


gu ostatnich miesięcy. 

W szczególność! na wiosnę zniszczoną Z0- 
stała jedna dziesiąta część zasiewów, W cią- 
gu lipca kika huragamów zniszczyło zboża 
do tego stopniu, iż na znącznym obszarze 
zbiór z jednej dziecięciny wyniesie niecałe 

| pół puda. 


Manewry. floty rosyjskiej. 


Tallin, 23.7. (AW). Wczoraj wieczorent w 


pobliżu Nargen prz:plyīęły cztery poļwod- 
ne łodzie sowieckie, kierując się na zachód. 
Dziś nad ranem dostrzeżano udającą się w 


i tym samym kięrunku flotę sowiecką, złożo- 
ną z 6 krążowr::ów i 6 torpedówców. Ka- 
piian parowca estońskiego, który przybył 
wieczorem do Tallina, opowiada, iż w ciągu | 


E 


Dr. med. 


'|M. TAJCENER 


Akuszerja, 
choroby kobiece 1 wewnętrzne 
Przyjmuje od 10 — 12 i od 3 — 7. 
Będzin, Małachowskiego 25, telef, 5-99, 
MIEC" WINX" E e T aa * 


dnia wczorajszego, jadąc ze Sztokholmu spo 
tkal”po drodze wojenną eskadrę sowiecką, 
zlożoną z 3 parowców i 3 torpedowców. Są 
to pierwsze ćwiczenia manewrów czerwonej 
floty hałtyckiej 
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Echa Sląskie. 


METAŁURGICZNA KOMISJA 
H ANKIETOWA. 


W dniu 25 b. m. przybywa na Górny Śląsk 
podkomisja metalnrgiczna komisji ankieto- 
wej, która począwszy od „Zjednoczonych 
hut Królewskiej ` Laury“ przystąpi do ba- 
dana warunków i katkulseyj produkcji hut. 
W skład podkomisji wchodzą: inż, Kamiński. 
jako prezes. b. mnieter pracy Jankowski i 
p. Pietrzak. 


PRZYJAZD PREZYDENTA RZECZYPCS- 
POLITEJ NA ŚLĄSK. 

W związku z ogólnokrajową wystawą go- 
spodarcz0-zpożywczą, kiórej otwarcie nasty 
pi w Katowicach w dniu 17sierpmia b.r. wo 
jewodn śląski Grażyńsk podjął starań u od: 
nośnych czynn'ków celem zaproszenia na u- 
roczyrtość otwarcia p. Prezydenta Rzeczy: 
pospolitej Mościckiego. Starania te, jak rię 
dow adujemy z miarodajnych źródeł, mają 
Szanse powodzenia. tembardziej, że na okres 
wystawy przypada rocznica 5-lecia oswoto- 
dzenia Górnego Śląska, w związku z czem 
nastąpi również odsłonięce pomnika „Po 
wstańców górnośląskich". 


BEZROBOCIE NA ŚLĄSKU. 


Urząd wojewódzki komunikuje, że w cza- 
sie od 13 do 20 lipca b. r. liczba pezrguo d 
nych na terene województwa Śląskiego” 
zmniejszyła sie o 439 osóh ? wynosiła 49.521 
osób. Z tej cyfry przypada na górnietwo 
20.354, hutnictwo 3.75%, buimietwo szkła 9, 
przemysły: metalowy 3.055, włókienniczy 
171. budowlany 941. paperowy 74. chomicz 
ny 11, drzewny 450, ceramiczny 150. Wy- 
kwalifikowanych bezrobotnych było 1.185, 
newykwalfikowanych 16.125, rolmych 267, 
umysłowych 2.972. Uprawnionych do pobiec- 
rana zasiłku było 29.482 bezrobotnych. 


A 


WYCIECZKA NAUCZYCIELI . SŁOWAC- 


KICH. 


Wczoraj o godz. 8 rano Brzybył do Kato- 
wię z Poznania wycieczka nauczycieli slo- 
wackteh w liczbie 28 o:ób. Po powitaniu 
przez przedstawicieli wojewódzkiego Wydzia 
łu oświecenia į Związek nauczycieli, goście 
zabawili krótki czas w Katowicach, poczem 
udal: się do Królewskiej Huty, gdzie odbę- 
dzie się przyjęcie na ich cześć, Wycieczka 
zabawi na Śląsku dwa dmi, poczem wyjeżdża. 
do Częstochowy. 
mreny 


Wiadomości ze stolicy. 


WARSZAWA W LECIE. W porze letniej 
cały szereg dzelmie życia publicznego w 
Warszawie M% era, bądź ogranicza swą dzia 
łalność, inne natomiart wzmagają się. = 

Ciekawy pod tym wzęlędem obraz stosun 
ków da nam zestawien e paru pozycyj z mite 
siąca stycznia j czerwca, t. j. pory zimowe? 
i letniej. I tak: w etyczniu Warszawa zuży- 
ła około 7.500.000 klw. god. elektryczności, 
w czerwcu tyłko 5 mlj.; gazu w styczniu — 
5 milj, mtr. sześć., w czerwcu 34 pół milj. m:r. 
sześć.; frekwencja tramwajowa w czerwcu 
w porównaniu ze styczniem zmniejsza wię pra 
wie o 10 proc.; ilość rozmów telefon'cznych 
również spada o 10 — 16 proc. ' 

Natomiast w czerwcu w porównaniu ze 
styczniem Warszawa zużywa więcej wody o 
kidkadziesąt tysięcy metr. sześciennych: ko- 
lejki podmiejskie w niedziele į święta prze 
wożą o 30 prot. węce; pasażerów. 


CENSO ENEI O YTA WTRETYKATEDK IW 
RZECZOWA ODPOWIEDŹ. 


Nauczyciel:— Józiu utwórz zdanie, w któ. 


rem znajduje się wyraz cykorja!, — Uczeń: 
— Trzy razy dziennie piję kawę. — Nauczy- 
ciel: — Gdzież tu jest eykorja? — Uczeń: 


— W kawie, panie profesorzel 


NT, SWI. 
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Onepdaj, w restauracji „Pre catelan* (Pre 

telan) w lasku Bułońskm w Paryżu odby- | 
ło się skromne śniadanie na cześć p. Poinca- | 
Te, (Puankare) w rocznicę objęcia przezeń 
rządów. Skromna ta uroczystość, dalece nie- 
mapółmiermą jest do historycznych zasług 
P. Poincare, które niewątpliwie złotemi zgłos 
kami będą wyryte w dzejach Francji, a dla 
Nas są tak pouczającym przykładem prawdzi 
Wie ohuwatelakich į patrjotycznych cech 
_ Francuzów, że warto im choć trochę uwagi 
poświęcić. 

Gdy rząd p. Poincare doszedl do władzy | 
Tozporządza! sumą jednego m ljona franków 
papierowych: 22 lipca 1927 r. saldo rządowe 
Wynoai: 11 miljardów wolnej gotówki, tu- 
dzież 25 miljardów franków w dewizach za- 
granicznych. Do tego bilansu gospodarczego 
dodać trzeb ai polityczny: rok temu pozycja 
Francji na rynku międzynnrodowym, mówiąc 
ięzykiem handlowym, była poważnie za- 
Chwianą. Niemcy poczęły nagle olbrzym eć 
| wyrastać ponad znaczenie określone im 
traktatem Wersalskim, a brutalnie poczęły 
Odnosić się w stosunku do swego pogromcy, 
domagając sę comz to nowych koncesyj. 
| Dziś Francja odzyskała swą mocną pozycję, ` 
 zmuńiła Niemcy do zburzenia twierdz i usta- 
mi p, Poincare wypowiedziałą kiłkak rożnie 
napomnienie, które bestję germańską, do 
Właściwej roli sprowadziło. ~ 

Jakich środków użył Po neare do dokona- 
nia tych cudów? Jakich sił niesamowitych w 
pomoc zawezwał? Bez popaicią  „wszech- 
mocnego" dolara, bez uciekania sę do poży- 
czek zagranicznych z jednego miljona fran- 
ków zrobił 36 miljardów franków. Zdołał 
wydatnie poprawić płace urzędnicze, nie do- 
puścH do bezrobocia, nie dopuścił do orgji 
drożyzny, która u nas panuje, zdołał wypro- 
waądzić Francję na bity gościniec potęgi pań- 
stwowej. 

Wynalazek p. Poincare użyty dla rato 
wania Francji jest tak prosty, jak każdy ge- 
njajny wynałazek. Co ważniejsza. może być 
zastosowany w każdym kraju. Polega na 
skoncentrowaniu si narodu na wspólnej 
płaazczyżnie najważniejszych potrzeb pań- 
Stwowych. Najważniejszą kwestją dia Fran- 
ch była sprawa ratowania finansów, sprawa 
Safacji gospodarczej. Dia pracy mającej na 
celu ratowanie jej z opresji gospodarczej, 
stworzył p. Poincare rząd jedności narodo- 
wej. On, pierwszorzędny znawca zagadnień 
międzynarodowych, antagoniata polityczny 
aryaty desa Brianda, nie wahał się pow erzyć 
p. Briandowi teki ministra apraw zagranicz- 
nych, bowiem Swym genjalnym umysłem 
pojął, że najgenialniejszy polityk nie zdoła 
dla Francji nic uczynić, gdy będzie ona słaba 
wewnętrznie, gdy będzie to mocarstwo opar- 
te na nogach papierowego bezmartośczIiwego 
franka. Zdecydował, że wałki partyjne i ani- 
mozje wynikłe z tej walki muszą zniknąć 
wobec zagrożonej bytu Republik. francus- 
kiej. Zasugerował głębią swego patriot z- 
mi u innych członków rządu, a Skutki jedno 
roczne wspólnego wysiłku są fenomenalne. 

Jednak ten rząd jedności narodowej nie 
głosił haseł wałki z partjami, poto, aby two- 
rzyć nowe, jak a'ę to u nas dzieje. Nie prowa 
dził wiatrakowej walki z nacjonalistami (en- 
dekami), nie eksperymentował, nie prowadził 
śm esznej walki z parłamentem, nie odsuwa? 
społeczeństwa od udziału w odbudowie pań- 
stwa. Przeciwnie, starał się być wyraziołelem 
jedności narodowej nie tylko z tytułu, ale 
faktycznie. Nie starał się forsować rzeczy, 
które będąc znaczenia drugorzędnego, mogły/, 
jednak namuszyć tę jedność narodową. 

I oto znowu wymowny przykład. P. Poin- 
care osobiście był przeciwny zmianie ordy- 
nacji wyborczej. Parlament uchwalił tę zma 
nę, ale p. Poincare nie odezwał się anj Sło- 
wem, choć, jako szeł rządu, jeko ten, który 
wyratawał Francję z biedy, miał prawo tu- 
żyć swego wpływu, na rzecz Swego przeko- 
na ia. 

Uważając jednak, że ne jest to Sprawa 
najważniejsza, że jeszcze nie pora, aby kmi- 
szyć o nią kopję, wołał podporządkować swe 
osobiste „ja“, dobru państwa. Przykład ten 
przytaczamy mie jako argument na rzecz 
zaniechania u nas zmiany ordynacji wybor- 
czej, która jest konieczną, ale jako niezwy- 
kle znamienny objaw odczucia najkoniecz- 
niejszych potrzeh państwowych, jako wyraz 
dyscypłiny w stosunku do interesów pań- 
stwowych, umiejętność odróżnienia rzeczy 
mnuej ważnych od zasadniczych, niezhęd- 
nych. 
| wreszcie, cudowna klamra spinająca ten 
przepiękny łańcuch tytanicznych wysiłków 
dla dobra ojczyzny: nic reklamy, nic z fałszy- 
wych dytyrambów ma cześć  „odnowicieła”, 
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nic z tajemniczej legendy. Wszystko jawnie i 
otwarcie, a zanazem bajecznie skromnie, zwy 
czajnie. Żadnych tricków rekłamowych, wrza 
sków niesamowitych łaczących się lizusów. 
To też zaufanfe ludności do kierownika na- 
wy państwowej rośnie, niezadowolenie się 
zmniejsza. Świadczyć o tem może nadspo- 
dziewane zainteresowanie qożyczką we- 
wriętrzną, która została pokryta już w wyso 
kości 7 miljardów iranków. 

A u nas? Czy możłiaą byłaby taka po- 
życzka? A przecież stan finansowy Polski 
stosunkowo w łepszym był położeniu rok 


MARJA RUMUŃSKA KRÓŁOWA-WDOWA, 
OBOK KRÓL FERDYNAND I ZMARŁ DNIA 
20 LIPCA 1927 R. O GODZINIE 2.30 
W NOCY. 
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temu aniżeli we Francji której frank był po- 
ważnie zagrożony. Tam sę zmniejsza nieza- 
dawolenie, u nas rośnie, tam pracują w imię 
jedności narodowej u nas w imię walki 
z „endekami*%, tam się siły komcentruje, u 
nas rozprasza, tam wapóklziałanie z pata- 
mentem, u nas walka, Czy mając tę wymow- 
ną różnicę przed oczyma nasze czynniki od- 
powiedzialne nie zechciałyby zejść z błednej 
drogi? 

Nie dla zadowolenia „endeków“, ale dla 
dobra państwa į jego obywateli... 

S. Ay 
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Kanikuła w syrenim grodzie. 


(Od własnego korespondenta „Kurjera Zachodniego). 


Co za przekłęta kamikuła! Znajomi i przy 
jaciele, jeden no drugim. wyjeżdżają na wa- 
kacje, skąd przysyłają kartki o drożyźnie i 
pogodzie. Przynajmnie; my w stolicy kłopo 
tów tych nie mamy: wiemy dobrze, że c0- 
dziennie mwi być tropikalny npał i deszcz, 
a co do drożyzny, to liczymy ciągłe, jak 
wszyscy urzędmicy. na podwyżkę gaż: wpra- 
wdzie się ona systematycznie opóźnia i na- 
dzieje nigdy nie są w zgodzie z termnami, 
ale mamy za to jakieś perspektywy! 

Politykować się nie opłaca, aspiracje pra- 
cy społecznej. kułtywowane dawnemi laty, 
zlożono teraz do lamusa wspomnień. gra na 
giełdzie akcjami wymaga większego natęże 


nia, niż w okresie dewaluacji — więc najsil | 


niejsza atrakcją dla warszawiaków pozostała 
tytko... plaża. Tam się znajdzie mie'sce i dla 
kawalera i dla słomianego wdowca, i dla wy 
twornis'a życiowego i początkującego. a zaw 
sze ałońce pożyteczne dia zdrowia. 

Czegoż tam niema! I woda, i kąpiele slo- 
neczne, i gimnastyka, i balet, o fe go girl 
z trupy czesk'ej zaprodukują, i swoboda tak 
daleko ełęgająca, że nakoniec nawet pobla- 
źliwa i cierpiąca na ślepotę policja uznała aa 
wskazane przedzielić oddziały męsk'e od 
damskich. 

Zaprawdę należy podziwiać mieszkańców 


grodu syreniego, jak beztroskłiwie upraszcza | 
ją -obie życie 1 jak bezceremonjalnie rozwią- ‘ 
zują najtrudnieisze problemy. Idą po linji * 


najłatwiejszego oporu i w wulgarnym kom- 
promisie szukają wyjścia. 

— Bo to, drogi pamie. trzeba zawsze €Zu- 
kać złotego środka — doradzał m: raz pe- 
wien typowy przedstawiciel micszozucha 
warszawskiego, — Partje, stronnietwa! Czy 
kto to dawniej widział?! Wszystkiemu to 
polityka winna, I bez parlamentu było do- 
brze. Żyło się tanio, dobrze się wypiło, mo- 
żna było coś niecoś zarobść i odłożyć. A te 
raz płać i płać! Albo te podatki. Któż to wy 
myśl? Dawniej to się mało piaciło, a gdy 
coć większego wymierzyli, 10 się posmaro- 
wato łapóweczkę. albo jakiś prezencik. kola 
cyjgka i panie dziejsk:, |akoś ozczęśliwie wezy 
atko się ominęło! 

— W życiu publicznem pan udziału nie bie 
rze? 

— Ale owszem. panio szanowny. Mam 
swoje pnzekonamia. bronię ich i je szerzę! 

— Wolno zapytać. który z dzieników 
jest wykładnikiem gańskich poglądów? 

— Bardzo proszę. Jestem bozpartyjny. Ra 
no czytuję zawsze „Kurjer Poranny‘. 4 pa 
południu kupuję zawsze .,Kurjer Wamzaw- 
ski“. Oba mi odpowiadaja... 

Wobec takiego po-tawienia sprawy, któż 
wie skapituluje i nie ozu.e się pokonany 
SZCZETOŚCIA i. 
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Warszawa, 21 lipca. 


"Tę beztroski wość Warszawa miała zaw- 
sze. Gdyby tak chciano porównać zaintere- 
sowanie i przeżycie dwu pogrzebów: Słowac 
kiego i — Niewiarowskiej. n.e wiadomo. czy 
ja szala okazałaby się bardziej obciążona. 
Mam wrażenie, iż masy silniej odczuły 
śmierć Nieniarówskiej j bardziej odczuły jej 
stratę, niż zrozunyaly podn'osłość powrotu 
prochów Slowackięgo. Niewiarowską widy 
wały na scenie, w ilustracji, w atlasach i ne 
gliżu, na kartkach fotograficznych i « ilu- 
stracjach, a Słowacki...?! 

Zresztą operetka w Warszawie była zaw- 
sze popularną. I wyobrazić sobie. że w nad- 
chodzącym sezonie jej nie będzie!? Wręcz 
nieprawdopodobne. Wszelako tu właśnie do- 
piero daje eie odczuwać brak Niewiarow- 
skiej, która wyła dużym talentem organiza- 
cyinym. Gdy jej zabrakło, zrezygnowano z 
zorganizowania zespołu na nowy sezon „No 
wości”, które zamienią s'ę na teatrzyk re- 
wiowy. Te przynajmniej obecnie popłacają! 

Jest ich coraz więcej. Nie wszystkie silą 
się na jakiś program artystyczny. Wystarczy 
często balet. akrobatyka, lub pieprzyk albo 
gdzieś już na peryferjach kult nagości. Knit 
ten, qieczołowicie pielęgnowany niedawno. 
przed paru łaty, w teatrzykach o wyższym 
poziomńc artystycznym i w operetce, obecnie 
całkowicie zawiódł. Niedawno jeden z dy- 
rektorów teatrów stołocmych z radością 
stwierdził wzmożenie się frekwencji w tea- 
trach i zanik względnie przesyt publiczności 
nagością, Może to już przesilenie obyczajo- 
we?... 

Nowy sezon teatralny nia zapowiada w per 
sonaljach zmian znaczniejszych. 

Teatry miejskie tracą Pancewiczową i Le- 
szczytńekiego, którzy wracają do Polskiego, 
zyskują natomiast Ćweklińską i Fertnera, 
którzy zwijają teatr ich imion. wracając do 
Letniego. Pocieszający jest powrót do Pol- 
skiego Karola Adwentowieza, który w kiiku 
latach ostatnich chadzał ramodzielnie ze 
szkodą dla sztuki i stratą Ha publicznosci. 
Stary Mieczysław Frenkiel przechodzi jnż na 
enieryturę, ale ze sceną | widownią się nie 
żegna. s 
/anikn teatr Fertnera i Ćwiklińskie. Im- 
preza ta szwankowała niemał od poozątku. 
Za to podobno ma być wekrze-zony teatr Ba 
gusławskiego, gdzie dzisiaj kino popularne 
ściąga mnóstwo młodzieży. 

Narazie w teatrach nastrój wakacyjno-fry 
wolny. Idą sztuki wesołe, niefraaobliwe. któ 
re publiczności zapełniają wieczór weselem. 
a dyrekcj — karę. Wszyscy $ zadowoleni. 
Nawet dktorzy też. Liczą dobrotliwie na pod- 
wyżkę swych gaż. Mają je wgalo pokaźne. 
Żądać wyższych, gdy wszyscy żądają — dla 
czegóż nie?!... H. w. 


NIEPELNOLETNI KRÓL RUMUŃSKI 
MICHAŁ I. 


KSIĄŻE MIKOŁAJ, MŁODSZY BRAT BY- 
LEGO NASTĘPCY TRONU KAROLA, 
CZŁONEK SPRAWUJĄCEJ OBECNIE W 
RUMUNJI RZĄDY RADY REGENCYJNEJ, 


PATRJARCHA MIRON CRISTAN, CZŁO 
NEK RUMUŃSKIEJ RADY REGENCYJ- 
NEJ. 


Aresztowanie redaktora 
in” 
„Natio”. 

W zimie odbył się zjazd przedetawicieti 
mniejszości tarodowygh w Polsce, zainaitg u- 
rowany przez Ukraińców z pod znaku U.N. 
D. O. organizacji abliżonej do Petruszawi- 
cza. Zjazd ów, o charakterze poufnym, mial 
na celu podjęcie kampan) propagamdowci 
przes.aczonej dla zagranicy. Szczególne zału 
teresowamie okazywali dlań Rusini i żydzi. 

Niedlugo po nowym roku zaczęło się uka- 
ywa wydawnictwo miesięcznika „Natio”, 
redaęrowimego przez Rusina dra Łys'aka, 
przy wlziale komitetu redakcyjnego. da któ- 
rego weszli przedstawiciele wszystkich mniej 
szości w Potsce. Weszli tedy doń pos Gmi- 
baum, sen. Czerkawski (Rusin), sen. Has- 
sbach, (Niemiec), pos. Jeremicz  (Białoru- 
sin) i przewodniczący komitetu litewskiega 
Osejko. 

Dotąd wydiuw trzy zeszyty. w k:óryck 
opisywano „krzywdy” mniejszości narodno: 
wych w Polce. Bardzo charakterystycz y 
był pierwszy numer tego wydawnictwa. w 
którym przedstawiano sły mniejszości naro 
dowych. Statystyka była tak moblima 
skostrrowima, iż wedle zestawień „Natia” 
Polscy mieńiby w Polsce stanowić inich 
sZOŚĆ, a Większość lud ości. to muej zośri na 
rodowe. 

W piątek po poludniu policja przepromvąā- 
dziłą ezeżegółowa rewizję w lokalu ređake 
cji tego pisma. poczem aresztowano wapółra 
daktora tego pisma Karolu Ario. Zaraz w 
jego obronie interweajawał w Ministerstwie 
spraw wewnętrznych poseł Grunbarm. 

Przyczysy rewizji i aresztowania nie są 
znane. 


„KURJER ZACHODNI“, — niedziela. dnia 24 lipta 1927 rokn. 


Nowinki lwowskie. 


TAJEMNICZA KONFERENCJA. — WYBORY DO SAMORZĄDÓW. — METODY „ROBIENIA WYBORÓW“, 


Rzadko kiedy przeżywał Lwów tyle c- 
mocji, co w ostatnich trzech lipcowych i o- 
górkowych tygodniach. Całość tych wyda 
rzeń lwowskich tworzy interesującą i charak 
terystyczną dla obecnego okresu mazaikę. 

Przedewazystkiem więc była we Lwowie 
bardzo tajemnicza konferencja ministrów: 
premjera Bartla. minigtra Kwiatkowskiego i 
` ministra Czechowicza, a przyjechali z nimi 
również adjutant Prezydenta Rzeczypospoli- 
tej porucznik  Zaówilichowski i osląwiony 
twórca kagańca prasowego p. Grzybowski. 
Wedle wydanego po konferencji komuiika- 
tu, mówiono tam o eprawach gospodarczych. 
Co innego jednak stwierdzają wiadomości 
zakulisowe. Jeden z dzienników lwowskich 
podał niezaprzeozoną ze strony oficjalnej 
wiadomość, że konferencja twowska miała 
bardzo wybitnie charakter polityczny. Tło 
jej było niesłychanie mtereeujące: premjer 
Bartel, który wyjechał, jak wiadomo do 
Tmskawca na kurację, został zaskoczony 
dekretem Prezydenta. rozwiązującym eesję 
sejmową. Na tem tie miało przyjść do ży- 
wej wymiany słów między Warszawą, a 
'Truskawcem, których rezultatem etał się 
zjazd Lwowski. Jak opowiadają wtajemni- 
czeni dobrze poinformowani przyjaciele o- 
beonego rządu. premier Bartel zagaił konfe 
rencję lwoweką dwugodzimmem  wyiewem 
słów, w których nie szozędził przykrych i 
dosadnych wyrażeń pod adresem inicjatorów 
dekretu. I chociaż skład delegacji napozór 
wskazywał ra gospodarcza cele konferen- 
cji, to jednak minister Kwiatkowski i poru- 
omik Zaówilichowski występowali jako 0- 
brońcy tezy rozwiązania sesji, reprezento- 
wanej, jak wiadomo przez najwyższe czymni 
ki Państwą. Pomimo „gospodarczych oe- 
lów konferencji“, uczestnicy jej obeszli się 
bardzo bezceremonjalnie z prasą, której 
przedstawicieli nie dopuszczono nawet przed 
grożne oblicze twórców łagodnych, zdawało 
by się, planów gospodarczych. Co w rezul 
tacie postanowiono. tago nikt oczywiście w 
opinji nie iwe; zewnętrznym rezultatem kon- 
terencji (tak przynajmniej mówią we Lwo- 
wie) jest wyjazd ptof. Bartla do LO 
Nie dziwny się! 

Najzdrowszego czlowieka może o poważ- 
ną chorobę przyprawić wynik wyborów ša- 
morządowych we Wschodniej Małopolsce, 
zarówno z punktu widzenia państwowego. 
jak i.. „sanatorskiego". Dia polskości są 
wybory we Wschodniej Małopolsce wiciką 
klęską. Brak nam dzisiaj jeszcze pewnego 
materjału statystycznego, aby wyczemują- 
60 omówić tę sprawę: zroumy to w najbi'ż- 
szej przyszłości. Dla „sanacji“ wynik wy- 
borów jest stnym pogrunem. Z jednej stro 
ny datogo, że wybory dady ukiy ilość msn 
datów obozowi sasacyjnemu, z drugiej zaś, 
ponieważ inatactwa i kompromisy „sanacji“ 
ze sjonistami | bundowcami tak ʻialece zje- 
dmoczyły spoieczeństwo polskie we Wschod 
niej Małopolece, że ostatnie dni wyborów 
przyniosły azoreg powążcych sukcesów 
dla obozu narodowego. 

Oharakterystyoznym pod tym względem 
jest znany artykuł „Czasu“, w którym orgam 
ten zbiżony bardzo da rządu, s stwierdza mię 
dzy invymi, że starowtowie we Wschodniej 
Małopolsce nie mogą pochlubić się zniszeze- 
niem Narodowej Demokrakcji na swoim te- 
renię w czasie ostatnich wyborów, gdyż 0- 
bóz ten ma zbyt eime oparcie w tuteszem 
społeczeństwie. „Czas“ uieopatrznie odkrył 
system przeprowadzania wyborów zą pomo- 
cą organów rządowych. Jest to jeszcze je- 
den z iicznych kwiatków, jakie przypadają 
w udziale obecnemu regimowi. 

Mamy ich więcej. Przed paru dniami od- 
byla się tu pierwszą rozprawa procesu prze 
ctwko Okręgowemu komendantowi Związku 
strzeleckiego w Przemyślu, «iejakiemu Jó- 
zefowi Pałacowi. Grubą tą rybę strzelecką 
oskarża wię kto wny, jak prokurator pań- 
stwa o oszczerstwo rzucone na osobę urzędo 
wą, a mianowicie dyrektora Radomskiego 
2 Tamobrzegu, zaslużonego działacza naro- 
dowego. Ów Pałac zadenuncjował w gril- 
miu ub. roku dyrektora Radomskiezo, że po- 
pełnia niewłąściw o 86, nazywając 
marszalka Piłsudskiego warjatem i zwalcza- 
jąc Związek strzelecki. Z tego powodu dy- 
rektor Radomski miał dochodzenia dyscypli 
namne, które nie dały podstawy do kary, a 
obecnie komendant Ntrzelos, Palac, atanął 
przed sądem. Oczyiwście stara się on wy- 
kręcić z tej niemiłe] dla siebie sytuacji, obie 
cuje świadków, przedłuża &edztwo i pro- 
cæ, aby tylko unikmąe  odpowiedzialności. 
Przy tej sposobności sąd wyłewił hardo cie 
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REKLAMA KIEPURY. 


kawy dokument. Oto na podstawie eclacji 
prokuratury w Tarnopolu, okazało się, że 
tak wysoka ryba, zajmniąca odpowiedzial- ; 
ne i prawdziwie dygniarskie stanowisko 
w Strzeńcu, jak urząd Okręgowego komen- 
danta; była już w osobie p. Palaca skaza- 
nawa karę pozbawienia wolności za brzyd- 
kie przestępstwa oszustwa. Palge usilo- 
wał zaprzeczyć temu faktowi, ało dokumenty 
stwierdzające nagą prawdę ag niewzruszalne. 
Społeczeństwo jeszcze raz może stwierdzić 
naocznie, jakie to czynniki stoją ną czele 
organizacji, która ma podtrzymywać obozny 
stan rzeszy w Polsce. Wymownym tego do 
wodem jest również entnzjuśtyczuy okrzyk, 
jaki się wyrwał redakcji sanacyjnego Dzien 
nika Lwowskiego w pierwszymi dniu rewo!- 
ty wiedeńskiej. Okrzyk ten brzmia: „Lnił 
walczy na barykadach!*. Jaśli ma to cha- 
rmakteryzować nastroje panujące w obozie 
sanacji, ządowołonej w tym wypałku ze suk 
<esów „ludu“, to my ze swej strony nie mo- 
żemy gratulować spoteszeństwmi polskiemn 
takich obródców naszej uajpliższej przy- 
złości. 

Przejdźmy jednakże od tych smutnych re- 
fieksyj do rzeczy bardziej wesolych. Zali- 
czał się do nich w pierwszym rzędzie wy- 
step Kiepury we Lwowie. Nie wohodzimy 
tu w wartość głosu tego fpięwaka. którą, 
jak już stwierdzono. jest niewątpliwa. choć 
jeszcze nie zupcina wskutek braku należy- 
tego jej wykształcenia. Kicpuza spotika? się 
jednak we Iswowie z bardzo przykrym dla 
niego afrontem ze strony tpm ary, Suez- i 
mie oburzonej na ii macziiy system rekla- į 
my. Wyatacczy powiedzieć, ŻE  Kiegmra, 
czyteż jego impresarjo, zakupili kwiaty dia 


Lwów, 21 lipca. 


pubt:czności, która miała je raucać z widow- 
ni na scenę; przed teatrem zainsecnizowano 
błazeńską manifestację na cześć wychodzą- 
cego przez główną bramę Kiepurę, przy po- 
mocy rofiektora, wrzeszczących pauprów 1- 
licznych i t. d. Wszystko to wywołało we 
Lwowie odruchowy protest, gdyż reklama 
tego rodzaju nie odmowiadn ani naszej kul- 
turze społeczeństwa, ami przyjętym zwycza- 
jom, a budzi odruch szczególnie w takiem 
mieście jak Lwów, gdzie wszetka bmffonađa 
i sztuczność jest sprzeczna z pamującą tu 
psychiką. Dwuletnie etuja Kiepury zagra- 
nicą, jakie ma on ząmiar kontynuować, po- 
winny wskazać mu właściwą drogę postepo- 
wania w społeczeństwach. wśród których w 
danym wypadku występuje. 

Jeśli mam mówić o całości obecnego se- 
zonu iwowskiego, to nia sposób nie wspom- 
nąć o występach teatru Qui pro quo z nie- 
oconioną Ordodówną na czele. Wéról szt- 
rzyzny, a chwilami kolowacizny codzienne- 
go dnia, Qui pro quo daje nam chwilę praw 
dziwego wytchnienia. Jakby ramą do 0- 
statnich wyjaóków, zamykającą w sobie 
chaos. skomplikowaną niepewność, chwilami 


,lhumoryśtyczną, a chwitami tragiczsy obraz 


maszej rzeczywistości, jest przyjazd do Lwo- 
wa cyrku Kiudsky'ego, któwy staje nią w tej 
MAwili prawdziwym symbolem naieżycie syn- 
tetyzującym ostatnie lwowskie trzy tygod- 
nie. Po jogo odjeździe spodziewamy eię us- 
pokojenia bodaj na sierpień na to, aby je- 
CH jermą/kampanję życia rozpocząć w dniu 5 
września Targami Wschodniemi. a potem...? 
potem? któż w Polsce może dziś odpowie- 
dzieć na to pytanie: co będzie potem? 
Klaudjusz Hrabyk. 


uędza pracowników państwowych. 


LIST OTWARTY DO SPOŁECZEŃSTWA. 


Otrzymaliśmy następuiącą odezwę: 
Poczucie sprawiadliwości społecznej, piębo- 
kie pokrzywdzenie szerokich maa obywateli, 
świadomość pilnej potrzeby społecznej i pań- 
setwowoej, zmuszają nas. przedstawiciel! związ 
ków i onganizacyj zawodowych do odwola- 
nia się w sprawie katastofafnego położenia 
materjalnogo pracowników państwowych do 
opinji całego spoleczefństwa. 

W społeczeństwie mwi się 
świądomość, że dalsze tewarie sytuacji, w 
której przeszło 400.000 pracowników pań- 
stwowych, co wraz z rodzinami stanowi 
przeszło 1.400.000 osób, żyje poniżej cle- 
montarnej normy, nie ma ani ohwili wokiej 
od teosk! o byt, nie może zachować należy- 
tego poziomu kuitiwulnego, nie może pro- 
dwkcyj:ie pracować, dąlcze trwauie takiego 
stanu jost niedopuszczalne, że stanowi ono 
zbyt wielką krzywdę spoleczią, godzi w 
dobro mteresu państwa, Jeśli wziąć pod u- 
wagę, iż z pośród tej rzeszy ponad 75 proc. 
otrzymujemy uposażenie wedlug Ń=XNVI gr. 
uposażeniowych, nie mając  zapewnioncgo 
awet teoretycznego minimum egzystencji, 
że uposażenia znaczaej większości tych 
pracowników istotny obraz. nędzy pracowni- 
ków państwowych. 

Realna wartość plac pracowników pań- 
6twowych w maju r. b, została obniżona. 
jak wynika z memorjału Komuji opinjodaw- | 
czej pracy, od 14 do 43 proc. w stosunku 
do „miwiniainego* głodowego stanu z roku i 
s przeczem w obiiczeniach tych nie 1w- 

zgględniono fakim, iż począwszy ol dnia 
1.1.26 r. wysokość dodatku micezkaniowągo 
nie wakła zm/anie. e A iż pracownicy pań 
stwowi muszą uiszezńć zwiększone  opła- 
ty komornego w mys nstwy o ochronie 
lokatorów. 

Naieży zaś nalto liczyć się z tem, iż 
wskażniki kosztów utrzymania, będące pod- 
stawą do obierania reainej wartcóci płac, 
nie odpowiadają stosunkom rzeczywistym. 
Wynika to przedewszycikiem stąd, iż w mia- 
rę obniżenia się reahej wartości pac atosn- 
nek wzajemny cen poszczególnych artyku 
łów, co ma wszak decydujące  zuaczewie 
dia obtiezania wskaźników kosztów utrzyma- | 
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nia, ulegą znacznej zmianie. Dotyczy to w 
pierwszym rzędzie kosztów żywności, któ- 
re w tym teoretycznym budżecie stanowią 
przociętnie zaledwie 50 proc., podczas gdy 
w rzeczywistośc: sięgają od 75 do % proe. 
W ten sposób stwarza się sztucznie dalekie 
o] rzeczywistości wskaźniki wzrostu kosz- 
tów utrzymania, I tak dalej możnaby wy- 
mieniać comz io nowe pozycje, których 0- 
gólny biana przynosi prac. państw. wciąż 
jedynie pogarezanie sytuacji z roku na rok. 
Nad całą warstwą społeczną whi groza u- 
padku materjalnego i moralnego, CO za co- 
bą muei pociągnąć obniżenie się stanu kul- 
turalnogo spoteczeństwa, musi się odbić na 
życiu gospodarzem Polski, którego podata- 
wowyin warunkiem uzdrowienia jest wzino- 
żenie zdoimości konsumpcyjnej najszerszych 
mas pzacujących. Równocześnie członko- 
wia rządu skiadają daleko jdące oświaddcze- 
nia, a nawet zobowiązania, które nie są re- 
rozgoryczenie, podtrzymując stan „rzenia. 

W tych warunkach jest rzeczą niepomior- 
nej wagi, aby w spoleczefwtwie  zapano- 
wało przeświądczenie, iż w dmiedzinia sytu- 
państw. misi nastąpić 
wreszcie zdecyłowane zmiana. Argumenty 
i przedstawienia poszczególnych organizacyj 
zawodowych nie mają posłuchu. Niema do- 
tychcas istotnie konkretnych projektów na- 
prawy stosunków. 

Może ten glos rozbndzi Św'adomość ogółu, 
może uczyni ze sprawy przez naa poruszo- 
nej, sprawę ogólnej dyskueji i zajnteresowa- 
nia, wywrze swój ważki į decydujący wpływ 
na czynniki miarodajne, by uregulowanie 
tej sprawy uznały za konieczność piństwo- 
wą, która w hierarchji potrzeb państwowych 
wysunęła ię na pian pierwszy 1 której lek- 
ceażenie może ! musi wywołać grożne kon- 
agkwencje. 

Prezydjum centulnej komieji porozumie- 
wawczej Związków mwodowych pracowni- 
ków państwowych, H. Raabe, St. Grylowski, 
7. Duda. M. Kistelnicki, E. Raczyński. 
Warszawa, dnia 19 tipea 1927 roku. 
alizowane, potęgując w ezerokich 
pracowników „państwowych coraz 
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Odezwa episkopatu | 
polskiego. 


Do Dostojnego Kongresu Weęlłehradzkiego, 
odbywanego w sprawie Jedności Kościelnej, 

My, Biskupi Rzeczypospolitej Polskiej, ze 
brani na uroczystej koronacji Cudownego 
Obrazu Marji Panny Ostrobramskie: w Wi- | 
nie, ponawiamy życzenia, wyrażone poprze- 
dniema Kongresowi Welehradzkiemu, odby | 
temu w r. 1924. Gzyn my to z Wima, gdzie 
nietrudzony bojownik o ów. Un ję św, Jó- 
zefata Męczennik, niegdyś rozpoczynał swe 
zbożne dzieło. Z radością toż dowiedzieliśmy 
się, Że obraz tegoż Św tego, wywieziony 
przez rząd rosyjski. obocnię zaś odzyskany 
(b rócono do kościoła w Białej Podlas- 

kiej, gdzie szczególną cześć odbierał. Zamie 
rzenia zaś Kongresu Welchradzkiego wyzna 
czonogo na dzień 20 — 24 lipca r. b., przy 
pomocy  Miłosiemego Boga, ustawicznie 
wprowadzamy w życie, ą Tezba paratij dla 
w ermych obrządku wschodnio - słowiańskie 
go, mimo największe trudności, ciągle u nas 
wzrąastą. 

Oby tedy Bóg eprawił, ażeby to, o czem 
nas poncza, napomjha i do częgo ząch 
Najwyższy Nasz Pasterz, Ojciec GE Pius Śr, 
w liście swoim z d. 18- tego lutego r. b. © ob- 
chodzie pamiątki św. Cyryla i Metodego, A- 
postołów Słowian, pod wodzą Tegoż Ojca 
św., uwieńczy Fhpomyślny skutek przez prace 
i wszystkie usiłowania Kongresu. 

Te życzen a zasyłamy z serca bratniego. a 
to za przyczyną Bogarodzicy Dziewicy, Bo- 
ga Ojca upraszamy. Na milsze to pozdrowie- 
nie powierzamy niektórym z braci Biskupów. 
którzy wkrótce udadzą się do Welehradu, 
my zaś wrzyscy, aczkolwiek ciałem nieobe 
eni, ączymy stę duchem ze wszystkimi ucze 
stnikami Kongresu. 

Odezwę podpisał caly episkopat polski z 
ks. prymasem Hlondem i kardynałem Ka- 
kowskim na czele. 


E-TY 2 + So OTET ZY: SOSW 
Swieto Dowhorczyków. 


Komitet wykonawczy obchodu 10- letniej 
rocznicy powstania b. formacyj wojsk pol- 
skich ma wschodzie ogłosił taką odezwę: 

Towarzysze Broni! 

W dniu 9-g0 aienpnia r. b. dziesięć lat mija 
od chwili, kiedy na bezkreśnych przestrze- 
niach Rosji, na zew -urm narodowych rodzić 
się poczęła Polska Siła Zbrojna — I-go Pol 
skiogo Korpusu na Wschodzie. 

Razem z Wami, którzyście Legje Polekie 
tworzyli we Francji i we Włoszech, wspólnie 
z Wami, którzyście zgodnie stanęli przy 
sztandarach Armij Sprzymierzonych — i my 
śmy czynili to samo. 

Tam — wśród zamętu wirów pierwszej re 
wolucj! rosyjskiej pragnęliśmy zachować nie 
skażone, jadem trucizny komunistyczmej nie 
zatarte — natki tysięcy braci polskich, któ- 
rzy służyli w rozpadającej sią armji rosyj- 
rk.ej Kiereńskiego. 

Mimo, iż nie sądzonem nam było zadania 
swego dokonać, posiew wówczas rzucony 
nie poszedł na marne. Świat musiał dowie- 
dzieć.s.ę, że na Wschodzie Europy, od kor- 
donów atnji niemieckiej, okupujących Pal- 
skę, aż po najdalsze krańce Uralu i po za 
nim — do brzegów Oceanu Wialkiega biją 
serca narodu, który, choć wygnany, rozbity 
przez emigrację, wiemy jest idei wspólnej 
walki z państwami Europy Centralnej, 

Jeśli później — czas był na Murman i na 
Dywizje Syberyjskie — to idea, myśl i czyn, 
które je do życia pobudziły, zrodziły sią w. 


| dezym Korpuie. 


Dlatego taż święta, które obchodzić bę- 
dziemy w dniu 14 i 15 sierpnia r. b. w Wi- 
nie, będzie świętem nie tylko uczestników 
I-go Korpusu gen. Dowbór - Muśniekiego, 
lecz również tych wszystkich, którym drog'e 
było, jet i będzie wspomnienie owych wiel 
kioh chwił dziejowych, gdy bojowy Orzeł 
polsk! porywał się do lotu od Murmanu aż po 
Morze Czarne, od okopów niemieckich ; au- 
atrjackich aż po Charbin i Władywoetok. 

Święto to musi być uroczyste, musi stać 
się żywiolową man'festąc,ą tych wszystkich, 
dla- których, jak i dla I-go Korpusu -zawsze 
drogiem i bezcennem było hasto: „Honor i 
Ojczyzna”. 

Kto temu basłu mierny — niech do Wilna 
przybywa. 

Komitet wykonawczy 
Obchodu 10-letniej rocznicy po 
wstania I-go Korpusu W. P. na 

Wschodzie, 

Ofiary pieniężne na koszty zjazdu należy 
prze-yłać pod adresem sekretarjatu Komtite 
tu w Wilnie — Zaułek św. Michalski 2 m. 38.. 


Xr. 201. 


ZYGZAKIEM. 


Z otoczenia kra rumuńskiego donoszą. 
że mładocany król (liczy sobie dopiero 8 
latt, szczerze żdziwiony uroczystą posta- 
wą otoczenia, zapytał: 

— Matzego wezysty nazywają 
„Wasza Królewska Mość”? 

Gdy wychowawca króla objaświł mu, że 
zotal władcą Rumunji, chłopiec zapytał 


F. 


mnie 


naiwnie, z rozbrajającą. dziecięcą pro- 
stota: 

— (zy, jaku król, będę mógł wię ba- 
wić? 


a berło. z tęczy pużyczonych farh. 
Za djademy. błyszczące na czole, 

Musisz. Michale. uddąć wielki skarb. 
Swa rerce ludzkie i swą woma wolę. 


Taki to zawsze los krójewski jest: 

[da tak drogą nieswoją. mozolną 

l miwo wielki i monamzy gest 

Co dis się pytat muszą: —Czy im woino?— 


Trudno przyszłości przebieg zilarzeń znać 
I próżno serca uderzenia dociec. 

Lecz ciężka pownie hędzia z ¿ycu brać 
Tyle, co zabmał niedoszły król-ociec. 


Piekne królestwo jest i wierny lud, 
Śliczie w pałacach złocenia, kobierce, 
Ale największy na tym świecie cud. 
To jedno małe. niewidzialne serce. 


serio, czy ciepło ukochanych rąk. 
Korona, czy też włosów lubych epioty, 
Dbworaków gładkich pudrowanych krąg. 
Czy ocz promień tkliwy. szezerozłoty. 
Gdyhy mi wybór taki chcieli dać, 
Tobym zawołał krótko i z zapałem. 

Że zawrze wolę do śmierci się zwać 
Ksieciem Karolem, niż króien Michałem. 


Ćw. 


MIGAWKI. 


Rzeczy dowcipne. 


Ze zbiorku Juljgna Ejemonuda. znanego sa- 

tyryka i humorysty p. t. „Sztuka wymyśia- 
nia“, wydanego nakładem Roju“. drukuje- 
my szereg fragmentów o doskonałem dowei- 
punem ujecin. 
Do «ajbardziej zajmujących rzeczy należy 
Wwymysu::+. ponieważ najwięcej w Polec 
czasu zajmuje. Wymyślanie jest rzeczą go- 
dziwą, bo godzi we wezystkich, i godzi się 
na nie cala opinja publiczna.  Wymysłane 
jest wreszcie rzeczy ujmującą, bo przysodi 
ujmę. 

Pierwszym warunkiem wymysiania jest 
rezma'trość teperinaru. Nie należy do przy- 
jemności przez dłuższy czas włyszeć stosowii- 
ny do siebie jeden i ten sam epitet. 1 zwy- 
myslanemu | wymyskijącenu sprawia to Za- 
wrze prawdziwa przykrość i budzi szczery 
niesmak, l 
Jabomu wybinemu politykow: powtarza- 
la żona przez dłuższy użac: „Jesteś skończo- 
ha świnia”, Człowick ten (skądinąd szano- 
wany i czejgodny) począł wreszcie chrząkać. 
| cóchać się o mur, a przeciwnicy jego polity- 
| czni — dzie mojżeszowego wyznania — ze 
O względów rytualnych przestali go kąsać. Á 

Ludzie o wyższycii aspiracjach powinni 
Wymysiać nietylko grzecznie, ale i wyk wiu- 
tnie. W tem sposób każdy ocen ich poziom 
kulturalny. 

Dobierajmy więc słowu subtelne, Nie mów 
ly nikomu „ty. zładzieju!”, lecz conajmniej 
„ty, kleptomanie". nie mówmy o nikim 
ścierwo”, leoz „mięso niezupełnie świeże”, 
sie mówmy ..bałwanie" lecz „falo nieco 
zburzona”: nie mówmy .cholero* — lecz 
„zarażliwą miedyspozycjo żołądkowa”. W 
ten eposóh zyskamy powszechną miłość i 
szacunek. 

Same PORTE PODROZY WAREZ oem) 


Nasz dział radjowy. 


PROGRAM RADJOWY 
na niedzielę 24 lipca. 

WARSZAWA: Godz 15.30 koncert popular- 
4 (transmisja z Doliny Szwajcarskiej). Gadz. 
17.00 audycja dla dzieci. Piosenki — odśpiewa 
P. M. Makawiecka. Godz. 17.35 muzyka lanecz 
Na. Godz. 19.35 odczyt pt. „W Palmirze i Da- 
Maszku* z działu „Podróże i przygody” wygłasi 
Prof. Włodzimierz Antoniewicz. Godz. 20.00 kon 
Cert wieczorny z udziałem solistów p. Marji 
Batcerkiewiczowej (deklamacja). Romana Mice 
Wskiego (fortepian). Mieczysława  Saleckiega 

iew) i prof. Ludwika Ursteina (akonty.) 
wodz. 22.30 transmisja muzyki tanecznej z re- 
Stąuracji „Rydz“. 
_ KRAKÓ Godz. 20.30 koncert poswięcony 
Muzyce rosyjskiej. 
GDAŃSK: Godz. 20.00 transmisja koncertu 
kapeti z ogrodu zdrojowega w Sopocie. 
LIPSK: Godz. 20.15 wieczór francuski: rety- 
cje, orkiestra. Godz. 22.30 muzyka taneczna. 
BERLIN: Godz. 17,00 koncert orkiestry ka- 
Meralnej Becce. Godz. 20.30 wieczór francuski. 
lodz, 22.30 muzyka taneczna. 
„BRA foda 20.0 kanceet 
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Voui Creator w więzienii sconowieckiem. 


ŚLUB PARY UWIĘZIONYCH. 


Wezorij o godz. 5 pop. więzienie eoshu- j 
wieckie było terenem niezwykłej sceny. Olo ; beusości orz 


odbył się tam śluh pary narzeczoych: Niv- 
wiadomskiego. pochodzącego z pow. Mie- 
chowskiego i Bolesławy Apożunj: Mańku z 
Dąbrowy. 

Zarówno pan młały jak i panna noda 
zowtali skazani za popełnienie kradzuży ma 
półtora roku więzienia. Znal jeszczu 
przed cdsindywaniem kary | obecnie wzięii 
ze sobą śrub 


nie 


Aktu zasiubn dokonał ks. Mrotek w o- 
nisty. przedetawiciela Urzędu 
prokuratorekiego | naczelniką więzieni. 
Po złożeniu sobie nawzajem przysięgi na 
wierność i miłość dozgoung cowożeńcy 20- 
i rozlączeni i każde z pary maiżowków 
udało się do swoje celi. aby tęsknić za s0- 
bą aż do wyjne: oboje z więzenia. 
Należy dodać. że jest to pierwszy tego ro- 
dzaju wypadek w więzieniu sogtowieckieni. 


Kronika Zagłębia. 


KALENDARZYK. 


„| Dziś Kunekundy Kr. 
24 =| Jutro Jakóba Ap. 

jm] Wsch. słońca 344 
MMU |=] Zach. „ 1942 


Kino teatry w Sosnowcn. 


grają dzisiaj: 


Udziałowy: „Noce miłosne nad Nilem“. 
Momus: ..W imieniu prawa psia dola Cha- 
piina. 


„Reduta“ 
w Katowicach. 


Mieszkańcy Zaglębix mają po raz drugi o- 
kazję podziwiania niezwykłego przedstawie- 


nia teatru „Reduty w Katowicach. Tak, 
jak i w S0enowcu dany będzie ..Kriążę Nie- 


zlomny* z Osterwą w roli tytułowej. 

Przedętawienie odbędzie się lzieiaj. na rya- 
ku przed gmachem teatru. Początek o go- 
Uzmie 8 i pół wieczorem. 


Wizytacja, 

Wezoraj przyjechał do Ssnuwca  naczel- 
nik wydziału samorządowezgy przy wojedóde 
iwie. dr. Serafin. eexm zapoznania się 4 va- 
lukszialiem gospodarki miejskiej. 


Teleioniczne kable podziemne, 
Miuiftemiwa poczt oprac malo =zezególu 
wy plan hudowy nowych sieci - lelefuwcz- 
nych mających polączyć Warszawę z wa- 
niejszy ośrodkam kraju oaz z pidtstwit- 
mi sąsiadującem: Puska. Nowe te dinje 
budowane Doda, jako kabie poslziomaie, eu 
pozwu uniezależsiće komuuikację telefonwcz 
nz ad wpływów atmosferycznych.  Jeba 
z merwszych tych Gnij będzie linja Warsz- 
wa — laulż — Częstneliewa — błowie 
i Giwn 


któ 


Zaciąg ochofmików do marynarki, 

Dowództwo Okręgu korpusu nr. V zwróci 
ło się du p. wojewody kieleckiego. by zech- 
ciał polecić instytucjom I instancji oraz ma- 
gistratom i samorządem na terenie wojo- 
wódziwa Kieleckiego, hy te ze ewej strony 
podały do puli j wiadomości, że w saj- 
pliższym czasie ukażą komunikaty w 
praeis oraz nadawane beta przez radio, du- 
lyczące rekrutacji ochotwków do marynar- 
ki. Peteuci winni zwracać się do odpowied- 
nich P. K U., które będą udzielać wyczer- 
pujących wyjaśnień. 


Z zarządu miasta. 

Na ostatniem posiedzeniu zarządu miąsta 
w Sosnowcu zakttwiono następujące sprawy: 
postanowiono wydsygnować 200 zł. Związ- 
kowi strzeleckiemu w Sosnowcu na wzięcie 
udziału w zawodach „szlakiem kadrówki": 
rożstrzygnięto konkurs na dostawę mebli do 
szkoly powszechnej, mieszczącej się w loka- 
łu przy ui. Kościelnej: zatwierdzono plan o- 
srodzenia ementarza; rozpatrzono oferty na 
dzierżawę teatru na sezon 1927-28 r.. decyzji 
ustatecznej jedrak nie powzięto; postanowio 
no wystąpić z wuioskiem do Rady miejskiej 
o obniżenie nodatków ot filmów o treści na- 
ukowej. Oprócz powyższych rozpatrzony 
szereg spraw budowlanych j personalnych. 


Komunikat Związku pracowników przem. 
i hamdlu. 


Sekva młodzieży pracowniczej przy b.Z. 


PP. I B. zawiadzania za naszem pośrednie 


tnem zajnteresowanych że zebrania sekcji 
owbywają sę 2 razy tygoduiawo 1. j. We 
wrurki j czwartk.. lokalu poj, Związku 


Noasnowew — 
ut 9 wie 


„AR. prac. przem. i handi w 


Warszawska 22. w zodziudch 


vore. 
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Sprawozdanie, 


Z DZIAŁALNOŚCI CHRZEŚC. TOW. DO- 
BROCZ. W SOSNGWCU ZA 1926 ROK. 


Przychód wyuoi zł. 64022 gr. 53. Po 
szczególne pozycje przedstawiają się: gotów. 
ka w kasie na 1-1-06 r, — zł. 427 gr. 68: 2 
zysków hurtowni — zł. 27000— gr:: zwrot 
z Magietratu: za utrzymanie dzieci — zł. 
21138 gr. 04: zwnot za żywienie więżniów 
24. 3108 gr. 60: za obiady dla ubogich — zł. 
28 gr. 35, czynsz za lokal szkolny — zł, 
1662 gr.; razem zl. 21936 gr. 99; z ofiar 1 
zapomóg — zl. 2058 ur. 53: ze składek człon 
kowskich — zł 910; przedstawień — 2. 
203 gr. 56: z ogrodów -- zł. 983 gr. 64; z 


trzodly — zł. 482 gr. 18; razem przychód 
zł. 64022 gr. 58, 
Rozchód w tym czasie wynosił — zł, 


63940 gr. 61 a manowicie: Dom wychowa we 
czy dia chłopeów przecietnie 45-cju m. 
zł. 16137 gr. 88 a mrunowicie: za żywność — 
zł. 9462 gr. 41; opał i światło — zł. 825 gr. 
13; porcje zl. 2948 gr. 40; ogrodowizna— 
zł. 410: warsztat szewoki zł 274 gr. 37; 
utrzymanie krowy zł. 651 gr. 80; odzież, 
bielizna i obuwie —- zł. 1427 gr. 17; remont 
1 inwentarz — zł. 188 ur. 60. t 

Dom sierot przeciętnie 52 dzieci m. za ży 
wność zł. 10493 gr.17: opał i światło — 


2ł. 971 gr. 47; pensje zł. 1600: czynsz za 
lokal — 2. 2229 gr. 20: ogrodowizna — zł. 
254 gr. 20: inwentarz i remont — zł 979 


gr. 64; odzież, bielizna i obuwie — zł. 2460 
gr. 28, raseni zl." 19287 wr. 90. 

Dom opieki dla dziewcząt przeciętnie 18 
lu. za żywność zł. 2688 gr. 67: opał i świa- 
tlo zł. 374 gr. 3; ogrodowizna zł. 319 gr. 44; 
remont zł. 482 gr. 86: różne wydatki zł. 198 
gr. 29. razem zł, 4017 ger. 78. 

Pomoc dorażia i knohnia: za żywność zł. 
1390 gr. 51 — 10976 porcyj, opał i światło 
uł. 793 gr. 61; pensje zł. 699; remont zł. 434 
gr. 39: różne wydatki zł. 81 gr. 47, razem 
zł 6405 gr. 1. 

Utrzynrauje kancelarji: pensje zł. 1702: 
telefon i różne wydatki zł. 250 zr. 71; opał 
i światło zł. 117 gr, 65, razem zł. 2078 ar. 36. 

Utrzymanie kola, sprzężaju i nierogaci- 
zny: ponsje zł. 260: pasza zł. 3266 wr. 70; ró- 
żne wydatki zł. 1%) ur. 50. razem zł. 3717 
gr. 20. Różne: zapomogi biednym zł. 780; 
swiatlo i remont lokalu szkołnego zł. 1244 
gr. 24: magazyn za ziemiówki zł. 4221 gr. 44; 
utrzymanie stodarui i ja:lalni dla; ubogich zł. 
562 gr. 14; dlużuiey zł. 905 gr. 45; imwentarz 
żywy zł. 170 gr. 70: bursa zł 81 gr. 8T; ubez- 
pieczenia zł. 191 ur. 14. razem zł. 8123 gr. %. 
Nieruchomość przy w. Brackiej: spłata dim- 
gu zł. 1100: mśterjąły budowlane i roboci- 
zwa zł. 957 gr. 15, razem zł. 2657 gr. 15. Nies 
rucliogność „przy w. Zygniwta: za materjały 
budowlane p robociznę zł. 1501 r. 25. Wipła» 
la do Porzt. Kasy oszcz. zł. 13 er. 13. 

Zestawienie: dochody wynoszą zł. 64023 
gr. 58. rozchody zł. 63940 gr. 61 saldo na 
1-1. 1927 — zh 81 gr. 92. 


> 


Z działalności komitetu pomocy bezrobotnym 
w Czekadzi, 


Powstaiy, przed <kiiku miesiącami, kom- 
tet pomocy bezrobotnym w Czeladzi, rozwi- 
nął, jak dotychczas nadzwyczaj ożywioną 
dzialalnosć, Wytyczną komitetu jest niesie 
nie pomocy rodzinom. a przeważnie dzieciom 
bezrobotnych, W tym celu urządzane za za 
bawy, kwesty uliczne itp: z których czysty 
zysk vrzeznacza eie na kupno bielizny, odzie 
ży, obuwia itd.. które rozdawane są najbar 
dziej potrzebującym członkom rodzin bezro- 
botnych. Przed kiiku tygodniami komitet v 
rządził zabawę ludową w parku miejskim 
w Czeladzi, a w ub. niedzielę kwestę uliczną, 
Czysty zysk. z urządzonej zabawy wynosił 
ponul f tys. zł. co świadczy © zrozumieniu 
społeczeńwiwa ezeladzkiego, potrzeby przyj. 
ścia z pomoca szerókim rzeszom  bezroho- 
tnych. 

Za uzyskane fundusze komitet zakupił m 
wna ilosć ubranek dla <lzieci. trzewików, bie 
lany itp.. które w miarę zaoqdnjowania. mie 
oji do tego powołane) komisji, (ektadas 
jącej się w przeważnej części z hezrobo- 
myc zakupioną bieliznę odzież i obuwie, 
rozilaje bezrobotnym, czy ich rodzinom. Z 
funhtezów uzyskanych z kwesty ulicznej w 
dniu 17%bm, komitet na zamar czynić dalsze 
zakupy. Dasze zamiary komitetu mają na 
celu: stworzenie i mirzymanie etutej kuchm 
Wa bezrobotnych, dożywianie anemcznych 
i wiele innych humanitarnych zamysłów. 

Jak wać z powyższego komitet pomocy 


bęzrehotnym pracuje nader juteneywnie. za a 


co należy must wyrazy prawdziwego uzna 
nia. x głównie iniejatorowi jego foktstnnia 
p. A. Rączaszkowi, 


Niedyskretny przyjaciel. 


Do Będzina przed ki'kunastu dniami przy- 
jechało z Krakowa duwch przyjaciół: Kłam- 
pner Mujer i Rukier Nusym. Obaj zamieszka- 
li w jednej z melis poza miastem. W jakim 
celu przybył: do nadprzemszańskiego grodu, 
nikt o tem nie wiedział. 

I pozostałoby to tajemnicą. gdyby nie 
przypadek. Mianowicie wczoraj w pohrdnie 
na wicy Potockiego w Bęlzinie uwagę poti- 
cji zwróciło dość liczne zhiegowisko. Przy- 
bliżywszy się posiejaneć ujrzeli, że tłum otacza 
= „ żydków, zawzięcie obładających się pięścia- 

i. Policji z trudem udało wię rozdzielić bit- 
"Bah synów lzraela. poczem przewieziono 
ich do szpitala, gdyż nudwerężone ich szezę- 
ki i nosy wymagaly pomocy  lekurskiej. 
Ze szpitala, po zrobiasiu obu przyjaciołom 
opatrunku, obaj zostali przeprowadzent do 
komisarjatu, gdzie też wyjaśniła się przyczy- 
na bójki oraz tajemnica opuszczenia Kra- 
kowa. 

Oto Kiampner, rodem z Łodzi, ożenił się 
w Krakowie. Po niedługiem jednakże poży- 
ciu małżeńskiem porzucił swą żonę i wspól- 
nie z6 swym przyjącieiem wyjechał w świat 
szukać szczęścia, Losy zaprowadziły ich do 
Będzina. Klampner, człowiek miezwykle u- 
czuciowy, odczuwał w nowem miejscu poby- 
tu brak towarzyszki, Znałazł jednakże na to 
radę. Oto poznawszy tutaj córką jednego z 
obywateli będzińrskich. która, mówiąc nawia-" 
sem, bardzo mu się podobała, począl do niej 
uderzać w charakterze kawalera „do wzię- 
ca“. Również rodzice jak i wybrana byli za- 
chwyceni łodzianinem i w duchu już posta- 
nawili, że sympatyczny Majer zostanie wikrót 
ee członkiem ich rodziny. Marzenia te jed- 
nakże prysły jak bańką, sielanka Majera z 
młodą Rózią została przęrwana. 

Dlaczego? Oto Rukier, dowiełziawszy się 
o zalotach przyjaciela, udał się do rodziców 
narzeczonej Majera i opowiedział kim w rze 
czywistości jest przybysz z Krakowa. 

W domu rodziców Itózi, mieprzygotowa- , 
nych na podobny skandal powstał nieopisa- 
ny rwetes! — Jak on mógł coś podobnego 
uczynić? — Rozbójnik, łajdak — wykrzyki- 
wał ojciec Rózi — zaś Rózia wraz z matką 
chodziły z kąta w kąt, żałośnie popłakując. 
Nastąpiło jednakże uspokojenie, poczem 
zwołano radę familikią, na której postano- 
wiono nie wpuszożać oszusta więcej do miesz 
kania. Postanowienie to wprowadzosnow czyn 
i gdy wyelegantowary Majer przyszedł, jak 


zwykle, następnego dnia, pokazano mu 
drzwi. 
Wyrzucony 24 drzwi łodzianię poprzy- 


ciągł zemstę niedyckretwemu przyjacielowi. $ 


i oto wczoraj na ulicy Potockiego puścił w 
ruch pięście, przyczem potłukł 
nos. Ten zaś odtwzajemniając się uadwerężył 
Majerowi szczękę. Ipilog tej awantury pou- 
daliśmy powyżej. 4 


_ Poeliedzenie rady miejskiej w Będzinie. 


W poniedziałek dnia 25 bm. o godz. 20-e. 
odbędzie się posiedzenie rady miejskiej Bę 
dzina z następującym porządkiem obrad:, 

1) przyjęcia protokułu z poprzediiego po 
eiedzenia, 
kom. drogowej i budowlanej w sprawie za- 
twierdzenia planów wodociągowych, 3) wnio 
sek magistratu z opinią kom. drgowej i buda 
włanej w spr. zamiany gruntu przy uł. łą- 
ozącej Małobądz ze stacją Będzm. 4) wniosek 
magistratu z opinią kom. drogowej I budo- 
wlanej w spr. projektu z Sp. Ake. Tramwa- 
jów Elektrycznych w Zagłębiu Dąbrowskiem, 
5) sprawozdanie magistratu z użycia długo- 
terminowej pożyczki, 6) wniosek zarządu 
miasta w spr. zaliczenia miasta Będzina do 
miast wydzielonych z powiatu, 7) wniosek 
kiubu Sol. Robotn. z opinią kom. drogowej 
i budowlanej w eprawie sposobu robót miej 
skich, 8) sprawozdanie komisji rewizyjnej za 
rok 1926, 9) wniosek magistratu w spr. bu- 
dowy chłodni przy rzeźni miejskie, 10) po- 
danie N. Wuncen w spr. odszkodowania za 
złożone papiery wartościowe. 


intensywna działalność zarządu m. Czeladzi. 


Na jednem z ostątnieh posiedzeń zarządu 
m. Czeladzi, postanowiono przystąpić do bi- 
dowy ulicy Węgroda Środkowa. Jogli się 
zważy warunki, w jakich zeajduje wię zarząd 
m. Czeladzi, po rozwiązaniu Rady miejskiej, 
to przyznać należy, że rozpoczęcie tej i in- 
nych robót inwestycyjnych w mitócie, wy- 
maga dużo poświęcienia się jodzostek, w któ 
rych rękach spoczywa ster gospodarki miej- 
skiej. 

Dia lepszej ilustracji podajemy kiika przy 
kladów, świadczących o wytężonej dzi ałai- 
ności zarządu m. Czeladzi. 

Przed kilku dniami ukończono roboty przy 


budowie ulic Parkowej i Krótkiej. dalej, roz § 
poczet: budowę ulicy Niwa i roboty ziem- 1 


| 


ww | ET. O 


Nnsymówi $ 


2) wniosek magistratu z opimja , 


14 77RJER ZACHODNI... 


Ostatni występ Kiepury w Katowicach 
stał się tiem miezwykłeso zajścia, w dziw- 


jonigo teatru, p. Biernackiego. 

Na kaat Kiepury wybrał się pomiędzy 
aari znany w Zagłębiu przemysłowiec p. 
Erbe wraz z towarzystwem liczącem parę o- 
sób. P. Erbe zamówił teieśanem lożę prosce 
niową, przed przedztawiemiem zakupił bile- 
ty, poczem udał się do wskazanej mu loży. 
Drzwi loży były zamknięte. Dopiero po kil 
kakrotnem stukanin otworzył je z wewuątrz 
dyr. Biernacki z którym znajdowało się pa- 
tę osób zajmujących lożę. Kiedy p. Erbe 
wylegitymowawszy się zakupionemi biteta- 
mi, poprosił o oapróżmienie loży, dyr Bierraxc- 
ki, w dość ostrej formie oświadczył, że lożę 
tą zajął dla siebie i nie ma £amiaru jej opu 
cić, natomiast gotów jest polecić kusie zwrot 
pieniędzy. za sprzedane bilety. 

Na tę równie malo uprzejmą tak bczgca- 
miezmie naiwną propozycję. wobec pełnego 
prawa, do zajęcia zakupionej przez siebie 
łoży, p. Erbe zareagował zwróceniem się «lo 
| dyżurnego postorunkowego p p. z prosba. 
o rozstrzyguięcie pozomie ni » UŚ kowa- 


H 


W drurim dnin rozprauww przeciw Ówiko- 

i tow. odbywało się dalsze badanie świad- 
ków, które winę ofkarżonych udowodniło w 
zupełności. 

Ś. Jan Prostak zeznawał bardzo obciąża- 
jąco dla oskarżonej Żabiskiej, która. jak się 
okazuje, już od dłuższego czasu zajmowała 
się kolportażem bibuły komunistycznej, co 
świadek miał możność niejednokrotnie stwier 
dzić. ` 

Adw. Barcikowski oponuje przeciwko te- 
mu zeznaniu, wyjaśniając, że osk. Żabiuka 
obwinioną jest tylko o bratte udziału w roz- 
bijaniu akademii w Wysokiej, a inne oko- 
Miezności nie mują dla sprawy istotnego ana- 
* czecia. 

Sąd jednakże nie wziął poł uwagę pro- 
testu adw. Barcikowskiego i zezwoli} na ze- 
znawanie świadkowi Broszki wszystkie- 
go, co wie. 

św. Masloński 05 


iadezyl, że dwaj człon- 


| ne pod drogę Czeiadź — Siemianawiec. W | 
1 dalszym ciągu prowadzi się roboty przy bu- 
| dowie dróg Czeladź — Grodziec i Czeladź— 
Miowi.ce. 

Prócz wyżej wymienionych, zarząd miasta 
ma zamiar przeprowadzić odwowieniu i uło- 
żenie chodnika przy ul. Milowickiej. 

Zasiłki dla rezerwistów. 

W najbliżzym czasie ukazać się ma w 
| „Dzienniku mtaw* ustawa sejmowa, przy- 
; wracająca moc obowiązującą ustawie z dnia 
22 marca 1923 r. w sprawie wypłacania ga- 
siłków rezenwistom, powolinym na ówicze- 
kia wojłkowe. W związku z tem wladze 
admiuistracvyjne otrzymały polecenie uru- 
chomienie akcji zasiłłcnaj. 

Zasiki mają być wypłacane na podstawie 
norm, które ustali epecjalne rozporządzenie 
Rady miistrów, mające się ukazać w „Dzien 
uiku ustaw”, 


O ułożenie chodników. 
Do magistratu dąbrowskiego wpłynąła 
prośba mieszkańców ulicy Polnej o ułoże- 
f nie chofinfków po obu stronach ulicy. Proś- 
ba ta charakteryzuje dobitnie opiekę Magi- 
„stratu nad mieszkańcami, piacąaeomi podat- 
ki, którzy chcąc dostać się do domów nara- 
żeni są ua guzy i wyłkręcanie nóg, w porze 
zaś deszczowej na brodzenie w kałużach 
, błota. 
Wyjaśnienie, 
W Redakcji naszej zjawiła się p. H. Koco- 
tówna b. ranczycielka szkoły nr. 3 w Dąbro 
wie z oświadczeniem, że list p. Grządziela. za 
mieczczony kilka dań temu w Kunjerze (ur. 
103).nie odpowiada rzeczywistości i że p. Ko 
cotówna mstąpila i stanowiska nauozyciel- 
ki dobrowelbiię bez stosowania dyscypiinar- 
ki. P. Kocołówna zapewnie, że jej reagowa- 
nie waboe p. Grządzielą bylo skutkiem nie- 
właściwogo zachowania się tego pana woten 
kobiety. 


Ujęcie znanego złodzieja przez policję 
czeladzką. 


Onegdaj posicja czeladzka ujęła znanego 
ze swych występów złodzieja Rokite Jana 


pem dość świetle stawiającego dyrektora kar į 


aaa +Ń0 


— niedziela. dnia 24 lipca 1927 roku. 


Hietwykłe micie ma wostęnie Wiemy w Katowicath 


rej kwestji, ten jednak nawet po przeprowa 
: dzonych z kasjerką pertraktacjach aj 
się zupełnie bezsilnym. 

Tymczasem. wśród sporu minął te'min za 
częcia spektaklu. Zainteresuwany zajściem 
P. Kiepura dowiedziawszy się o co chodzi, o- 
świadczy! że dopóki sprawa nie zostanie za- 
łatwiosa zadośćuczynieniem słusznych wy- 


magañ p. Elbe, nie rozpocznie koncertu. Na* 
sali jednak, wkrótce zniecierpliwiona pu- 


bliczność zmusiła go do zaczęcia występu. 

P. Erbe nadał pozostawał bez miejsca. Cu 
dem jakimś, znaleziono dwa miejsca dla o- 
beconysh w towarzystwie pań, natomiast 
czterech panów powędrowało — do komisar 
jatu, w celu spisania protokułu na dyrekto- 
ra teatru. 

Sytuacja zaiste bezprzykładna i nigdzie 
chyba w kuituranem środowisku nie do po- 
myślenia. 

W episanym protoktie zameldowania p. 
Erbe zażądał zwrotu strat, na jakie narazil 
go gest dyr. Biernąckiego. gdyż dodać trze- 
ba, %e dla nłyszenia koncertu p. Erbe prze- 
| był 120 kim. samochodem. P. E. przezwaczył 

kwotę 100 zł. na cele fikusiropijne. 


ialki proces komunistyezoy w. dosowci. 


(DRUGI DZIEŃ ROZPRAW). 


kowie PPS. z Zawiercia, którzy należe do | 
Związku wiókienniczeęgo. gdzie Ćwik był se- 
kretarzem, powiedzie, iż Ówik jest komu- 
matą. 

Wobec tego. adw. Breiter wniósł wniosek 
o telefoniczne sprowadzenie tych dwuch o- 
sób, któreby mogły potwierdzić przed Są- 


dem to oświadozenie, gdyż obrońca przypu- j „Victoria“ m 


szcza z calą stanowczością, że omi świaklko- 
wi Masłoński'mu tego nie mówili. Prokura- 
tor nie zgodzi się na sprowadzenie ich, mo- 
tywując to tem, że sprawa przedłużylaby 
się niepotrzebmie i tem, że to nic nowego do 
sprawy mie wniesie. W rezultacie Sąd uchy- 


It weiosek alw. Breitera i zarządził przerwę | 


obiadową. 

Popółudnin odbył się duszy ciąg przestu- 
chiwania świadków, poczem Sąd zarządził 
przerwę. Dziś o godz. 10 raio przemówi 
ite stron, Topciudnii zaś spodziewany jest 

1 wyrok. 


kryjątego się pod nazwiskiem Jana Wró- 
bla. Przyczyą ujęcia niebezpi ecznego piasz 
ka byla popełuiona przez niego kradzież na 
szkodę p. Władysława Grząby, zam. w Cze- 
ladzi przy ul. Mitowickiej 14. 

Dnia 15 bm. p. Grząba wyjechał na tetni- 
sko i klucz od swego mieszkania zostawił 
„is awej matki mieszkającej naprzeciwko. 
Traf chciał, że p. Grząba zmuszony był wró- 
cić do Czeladzi w colu zalatwienia pewnych 
formalności, Późnym wieczorem, po powro- 
cio ze stacji p. Grzaba chciał zapalić papie- 
rosa, poszedł więc w miejsce, gdzie zostawil 
tytoń. jelnak tytoniu tam nie znalazł, Są- 
dząc, że matka aprzytuęła go gdzieś p. G. 
ndał się na spoczynek. T kiedy jednak naza- 
jutrz ponownie szukał tytoniu zauważył 
brak pierścionka. Tknięty zlem przeczuciem 
podszodł do miejsca, gdzie schowawa byla bi- 
żuterja. Ku swemu przerażeniu nietylko, że 
biżuterij nie malazi, ale zauważył brak 60 
zł. W <alszym ciągu zauważył brak ubra- 
nia, bielizny i in. drobnych przedmiotów. 
Zaalarmowana „ratychmiast policja, wydele- 
gowała ua miejsce ksadzieży dwuch wyw 


dzeniach wpad!: na Śl4d rłodzieja. 
Ustalono; ła kradzież popełniona zostala 
x a 12 tm. przed południem, a dokonał jej 
Wróbel recte Rokita Jan kitkakrotuie kara- 
ż zlodziej. Tak więc dzięki sprężystej ak- 
cj polio ozejadzkiej a główne dwuch jej 


wywiadowców. sprawe kradzieży, w nie- 
-pelna 12 godzm po jej dokonamin, zostal 
ujęty. 

Cześć skradziowych przedmiotów zdołano 


odebrać. 


I znów Kowałzyi. 


Do komisątgatu policji w Sosnowcu zgłosi 
ła się onegdaj Stefanja Rydzewsika, zamiesz 
kala w Sosnowcu (Kalska 22), oskarżając 
Franciszka Kowa!czyka (Pańska 26) o przy- 
wlaszezenie roweru, który wypożyczył od 
niej przed kikmastu dniami i nie zwrócił. 
Kowalczyk. jak wiadomo, sedzi wraz z oj- 
cem i bratem w więzieniu za zamordowanie 
| Krzyżowsk«go, niewiadomo wec kiedy p. 
Rydzewską otrzyma swą wlasność. 


dowców, którzy po kilkugodzi innych docho- | 


— ÁÁ 


-T OSET 


Nr. 20%. 


O KiS rybne braku ameiytu, zepsutym żołądku, u 
pośledzonym trawieniu. obstrukeji, zabnrze- 
niach przemiany materji pokrzywce i ewe- 
dzeniu, naturalna woda gorzka .„Franeiszka- 
Józefa: usuwa z organizmu subetancje gnil- 
ne, zatruwające organizm. Już dawni mi- 
E. wiedzy medycznej uznali, że woda 
Franciszka-Józefa jest jedynym pewnym 
środkiem przeczyszczającym dla organizmu. 
ądać w aptekach i drogerjach. 472) 


a Z AN 
Kradzież kur. 

Z komórki Bronisławy Kowalczyk, za- 
mieszkałej w So:iowou przy ul. Pańskiej 20 
nieznąwi sprawcy skradli w nocy 11 kur, war 
tości 55 zł, 

Odpowiedzi Redakcji. 
P. z Pogoni. Lasek sosnowiecki, obec- 


nie zwany Ogrodem sportowym jest własno 
ścią Towarzystwa Sosnowieckiego w dzier- 


żawie Towarzystwa g'mnastyczneęgo  „Sa- 
kół”. 
W kwestji zaciągnięcia się w szeregi Sü- 


kole odsyłamy pam do Źródła, mianowie 
we wtorek każdego tygodnia o godzinie 20 
moġna uzyskać potrzebne informacje i druki 
w Ogrodzie eportowym, Nowokościelna 4. 
Tam również wskażą, do którego z gniazd 
soznowiecktch będzie panu najbliżej. 


PORZE GRO TP WERE TOW 
Ze sportu. 


KMUNIKAT OFICJALNY NR. 12. 


Bosnowieckiego Podokręgu Górnośląskiej Li- 
gt okręgowej pilki nożnej 
w Sosnowcu, Czyeta nr. 9, 
M. Laacman (lokal Makabi). 

1. Zooi się susy pensję klubów: „Hakoach*. 
„W: rinia" z powodu wpłacenia 
wpisowego do mistrzostwa. 

2. Znosi się cuspensję graczy: Jeżawskic- 
go Eug. i Staniszewskiego R. (Victoria) i 
uprasza się jednocześnie Stauiszewskiego do 
bezwzględnego stawienia się do Podokręgu. 

3. Odłożono termin zawodów o mistrzu. 
stwa Makabi — Sosnowiec z dn. 24 lipca r. 
bną inny termin, który zoutanie przez obyd 
wa kluby umówiony w sę 14 dni | 

4. Odložono ala. Z. T. .Hakoach“ 
wody o mistrzostwo od 3 t 1. pi . na. A 
tygodnie. 

5. Zususpeźwowiwio graczy: G4 Abran- | 
czyka (Hakoach i Gustawa Pilca (Bryaicaj | 
do czasu stawienia cię do Podokręgu, 

6. Wzywa cię do stawienia na następne po 
siedzenie Podokręzu (Środa, dn. 27 tipea, 
godz. 19) pouidszych graczy: a) Jeżewskia | 
go Czesława (Victoria) w sprawie zawodów 
Hakoach — Victora z du. 29 maja 1927 r. 
b) Pyrkocza Edm. (Sarmacja) w sprawia za H 


wodów Victoria — Sarmacja 2 dnia 28 | 
czępwea 1927 r. 
w. 2. Przewodniczącego: A. Lesiak. 
Sekretarz: M. Lancman, 


„CKS. — KS. „Zyadać, Dzie, w niedzie. 
lę, na boisku czeladzkicgo klubu sportowe- 
go, odbędą się zawody koleżeńskie w piłką 
nożną między OKS. a KS. „Zgoda“ z Brze- | 
zin Śląskich. Zawody powyżaze budzą zio- 
ziale zamteresowanie, gdyż KS, „Zgoda“ 
jest jedną z najsilniejszych drużyn „A“ kia- 
sowych Górnego Śląska. Początek zawodów 
o godz. 5 pop. O podz 3 pop: pzeimecz Te 
zerw. 


Kącik hamorystyczny. 
DOBRA ODPOWIEDŹ, 
— To nie do wytrzymania, panie naczeini | 


ku! Poco właściwie wą zegary jeśli pociągi 
stałe się spóźniają? | 


— Mój panie, proszę wziąć pod uwagę, ża 
mamy na dworcach poczekalnie. Do czegoby 
one były, gdyby pociągi zawsze przychodzi- | 
iy w przepisanym czasie? i 


W RESTAURACI. 


— Panie kelnet, w rachunku jest pomyłe 
ka. Przecie mo iodaniu wypada trzynaście, 8 
pan napisał czternaście złotych! 

,— Przepraszam najmocniej, lecz sadzilem 
łe czdnowny pan jest przesądny. 


GOŚCINNOŚĆ. 


Gość siedzi godzinę w salonie i etrasznia 
nudzi się. Nagie wbiega pies. Gość pyta. cz 
od tego czasu, gdym był tu ostatnio, naucz 
no pea nowych sztuczek. 

— 0 tak! Jeśli pan zagwiżdże, Lord zata 
papaw nau kaneltai, ` 


Ne. 901. 


NR ZA M WY WOLNA MA 


Od samego początku wieku bieżącego ro 

ilo się w ziowach mieszkańców Zagłębia o 
budowie tramwajów. 
l Staly się oue legendą, przechodzącą z ust 
do Ust, ba, ka z tysiąca i jednej noty. stały 
nig rytnboleni nież inych pięknych proje 
któw. Kto tylko uważał się za człowieka ja- 
ko tuko dowtipnego. ostrzył sobie język i 
pióro na kwestji tramwajów w Zagłębiu. To 
du: wprost środowisko do budowy ta- 
niej | szybkieją komumikaci obywało się 
boz niej zbyt długo i w końcp ua wszelkie po 
tzysrania tramwajowe poczęto patrzeć z dale 
ko dącemj zresztą umotywowaneni niedo- 
wierzaniem. 

Bajka jednak przybiera 

wkrótce już na ulicach miae: Zagłębia zą- 
dewoni rażno dzwonek tramwa'owy. będący 
przypomnieniem życia wielkomiejskiego. 

Bo. istotnie, tramwaje. prócz wygody ko- 
munikacyjnej, mają i to do siebie, że niejako 
Zanuszają do wytwarzania w swej bliskości 
pewnych kulturalnych urządzeń. Wystarczy 
choóby zwrócić uwagę na otoczenie podsta 
© cji tramwajowej przy ul. 3 Maja w Sosnow 

tu w pobliżu wiaduktu Dietla. Tam. gdzie 

dziś postawiono porządne į estetyczne ogro 

© dzemie. był dawnie: płot z podkładów kole- 

ya jowych. Władze kolejowe przyszły widocz- 

nie do wniosku. że nie wypada. hy przy œi- 

 otownym budynku podstacj, stał plot bru- 

dny ; brzyslki. 

Mielifmy okazje zwiedzenia trasy tramwa 

_ inwej od Sosnowca aż alo Dąhrowy. Wszę- 

dzie ruch: tu układają czyny. w Będzinie już 
tlupy, w Dąbrowie buduje się nasyp. 

OQxzy wista, jak zwykle, tak i w tym wypad 
ku mają ludzska dużo pretensji do tram- 
wajów. Temu sę nie podobaja szyny. taiit- 
niu co innego. A o tych rzynach mówi sie 
najwiecej. Duma rosnowiczan polega między 
nemi : na tem. hy szyny tramwajowe hyiy 
7 rowkami. jak w Wamzawie. w Krakowie 

| gdzieindziej. A tu tymezasem położono w 
dużej części zwykłe szyny kolejowe ku ogól 
nemu zyorczeniu į cały. że dak powiemy. spe 
cyf:cznie tramwajowy urok bierze w łeb. 

Gdzie jak gdzie, ale w sercu sławetnego 
grodu nadprzem=zańskicgo. na ul 3 Maja 
iwytzajne, ordynarne szyny kolejowe. si- 
man figlarnie wykra omych szyn tramwajo 
 wyot. Gniewują nie więć sositowiczanie. a 
nie wiedzą 0 tem. że to właśnie osratuj szyk 
techniki: bo tramwaj. jadący na szyne kole 
lewej mniej zużywa prądu, a gdy chodzi o 
Qetatyczny wygląd. to trawka poiana pię- 
F knie ukryje defekty szyn. 

Niemułą również wlroką dla oczu mieszkań- 
tów Zagłębia sąarkopane mive. Ale i ro minie, 
Bly :ylko py wagony posuwa jaw 
TZ niczwykla/ jak na tramwaje szybkością. ja 
ko że motory przy naszych Hamwajach bę- 
dą o daleko wyżeze” liczbie koni. miż motory 
Warszawskie. Dodać należy. że z tramwajów 
belzo naprawde można korzystać, gdyż na 
Enji Katowice Sosnowice Będzin — 
Dąbrowa beda kursowały traniwaje co 75 mi 
nut w jedną strone. przyczem Zagłębie bę- 
dzie hczpośrednio połączone liują tramwajo 
Wą z Karowicam. głyż i na Śląsku nastsjpi 
wkrótce przebudowa 1mji wąskotorowej na 
szerokotorową. 

A teraz trochę historji i materjału fakty- 
tznego. 

Sprawa budowy tramwajów w- Zaglębin 
Dąbrowskiom dzięki staraniom zabiegom 
Utwarzonej w końen roku 1923 spółki akeyi 
nej „Tramwaje Elektryczne w Zaglębiu Da- 
browaskiem”. nareszcie jest bliska nrzeczy= 
"iiie. Spółka owa otrzymała koncesje 
na hudowę tramyajów w dnin 5 manca 1924 
r Głównymi akcjonasjuszami ep. akc. „Tram 
Waje olekiryezue w Zagłębiu Dakrowskieni” 

5 sumorzadów, a mianowicie: Sejmik bę 

Az ski. miasto Soenowiec, Będzin, Dąbrowa 
I Gzoładź. NTW u, reprezentowane 
Przez „The Power and ‘Fraction Finance 
Company (Poland) Liucte" | spółka akeyj- 
Na „Sia i Światło”. Ponieważ całkow to efi- 
Naneowanie tego przedsiębiorstwa w kra u z 
Powadu braku gotówki było niemożliwe, 
"polka zaniezona byla czynić staran a zagra- 
Nicą. Sprawa tu zostala zalatwiona pomyśl- 
-dyž spółka ta zaqxźrednietwem spólki 
| „Siła | Światło” otrzymała znaczny 
siyi towarowy w Angji Na podstawie u 
sago kredytu zostało zamówione w An 
izawite techn ezne wyposażenie tram 
Charakter tego kredytu wymagał za 
wa szorega formalności zatówno ze 
e rzadu awgielskiego. jak © rządu pol- 
mianowiee naicżało uzyskać: 1) za- 
rdzenia rządu uugielekiego, 2) zatwier- 
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„KURJER ZACHODNI. — niedziela. dnia 24 Ipea 1927 roku. 
zr, 


gwarancje samorządów Zagłębia za spłatę 
tzęści wymienionego kredytu po myśli żąda 
ma ministra skarbu. 

Obligacje po załatwieniu tych formalności 
zostały w czerwcu 1920 r. wydane grupie an 
gielskiej. Od tej pory za4zyna się właśc wie 
możliwość przystąpienia przez Anglików do 
wykonania zamówień ìà przygotowania ma- 
terjałów do wysylk. 

Zdając robie sprawę, że przez ześrodkowa 
nie kierownictwa w jednych rękach możn 
będzie osiąguąć większą oszczędność * jedno 
litość w prowadzeniu ruchu, spółka ./Iraw- 
waje Elektryczne w Zazlębiu Dąbrowskiem * 
rozpoczęła pertraktacę z właścicielami wór- 
noglaskiech kolejek „Oberschlesśrehe Klein- 
balmen und Elektrizitats-Werke* i „Schlesi- 
sehe .Kieinbalm* dla wyjasnienia możności 
wepólpracy droga, czy to całkowitego polą 
czenia Spółek, czy też utworzena orgaviza 
uji mającej na zadanie wspólną eksploatację. 
awa ta zostala pregle przychylmie, 

i juź od perwezego lipca 1925 r. pa zasadzie 
kontraktu prowadzi eksploatację Tow. z ogr. 
por. „Śląsko-Dabrowrkie Kolejowe Towarzy 
stwo Eksgiloatacyjne". w którem biorą ʻe- 
dnakowy udział właściciele kolejek górno- 
śląskich i spółka akcyjna i śwatło” ja- 
ko główny akcejonarjusz sp. akc. „Tramwaje 
Elektryczne w Zagłębiu Dąbrowekiem”". 

Towarzystwo to będzie również prowitdzi- 


lo eksploatację na Pnjach naeżacych do sp. 
ake. „Tramwaje Elektryczne w Zagłębia Da- 
browskem* po ich wybudowaniu. 


Rzecz jasna. że jednolita Jw, w "AE 
dzmie komunikacy nej DUE 
wnej mierze do zjednoczenia oby: Iwuc f dziel 
ne. będących obecnie pod panowaniem pol- 
skiem. 

Budowa tramwajów 
skiem pomimo kredytu towarowego angiel- 
skiego nie mogla bhyć rozpoczęta w roku 
1925. a do « powodu trudności znalezienia w 
kraju adyrowiednego kamitału. potrzebnego 
na opłacenie transportu | samej budowy. Po- 
piero nad wiosną roku 1526 Xp. ake. Pram- 
waje Ilektryczne w Zagłębiu Daurow=<'om" 
dzena rządu polskiego w formie gwaranej 
dla obligacii emółki tranesajgwej. 5) kontra- 


w eb Daurow- 


Stan bezrobocia na terenie PUPP. Sosnowiec. 


SYTUACJA W UBIEGŁYM TYGODNIU NIE ULEGŁA ZMIANIE. 


W okresie od dnia 17 do 23 bm. eian bez 
róbocht ma terenie PUPP Sosnowiec przed- 
stawiał się naslępująco: 

w Sosnowcu hyło 3016 bezrobotnych, w 
Będzinie 1230, w Dąbrowie 906, w Czeladzi 
930, w gminie Olkusko-Siewierskiej 952, w 
pozostałych miejscowościach powiat: Będziń 
skiego 2313, w Rokitnie Szłacheckiem 417, 
w pozostałych miejscowościach powiatu Za 
wierciańskiego 1493, w Ogrodzieńcu 510, w 
Bolesławia 981, w pozostałych miejscowo- 
ściach powiatu Oikuskiego 3365. 

Ogółem było 15408 bezrobotnych, z któ- 
rych zarejestrowanych w PUPP w Sosnowcu 
11557, w 1em mężczyzn 10497. kobiet 1060. 

W okresie tym przybyło 258 bezrobotnych 
z których: 91 zwolnionych przez miejscowe 
zakłady pracy, 150 przybyłych z 'erenów 
PUPP Kiełce, Oswiecim i G. Śląsk, 5 przy- 


byłych z Francji oraz zwolnionej służhy do | ków umysłowych. 


ŻYCIE GOSPODARCZE. 


Ruch budowlany. 


Pogody omz ukyńczenie etrajku robotni- 
ków budowianych w stolicy wywołały w bu 
dowaictwie pewne ożywiinie. Bank- gosyo= 
dtrstwa krajowego udzielił na cele budowla- 
we w miteięcu czerweu pożyczek na ogólna 
sumę 34.643.000) zł. Podlug zgłaszanych za- 
potrzebowąń ua kredyty oraz ilości wyda- 
nych kon«usów najwiecej domów lniduje 
się w Wars awie, uastępaje w Lodzi, Lwu- 
wie, Kra . Sosnowcu į Wilno, 
natomiast miej woje wództwich zachod 
nich. 

Ruch budowiany 
narazie mały. | 
prawie zupełaże; judycze 

włókieniczy rozszerza dumy rcbotnicze i 


su jest 
URUTE] 


ua Góryum Ši 
lej 


fabryki. oraz stuwia nowe domy. 
Samorządy F nstytucje rządowe , raspu 
ły odnawi iobudowywanie i ela 


nowych g gmachów. Magi 


: 
í 


przemyal hutniczy : 


strat katowiuki Lu- > 


Szlakiem tramwajów w Zagłębiu. 


STOPNIOWE ZISZCZANIE SIĘ SNÓW OJCÓW NASZYCH. 


za pośrcunictwem spółki akcyjnej „Siła i 
Sw atio“ uzyskała po długich pertraktacjach 
kredyt gotówkowy w Amglji w takiej wyso- 
kości, że je; zamierzenia będą mogly być zre- 
alizowane. W gierwszych dniach czerwca 
1926 rokn miał już nadejść pierwszy tran- 
sport szyn z Angijj i mała być 
pierwszy transport szyn z Anglji i miala być 
ratychmia»t rozpoczęta budowa toru. Utrzy- 
manie tego transportu uleglo zwłoce. gdyż 
huty augekskie z powodu strajku gómexów 
nie otrzymywały w dostatecznej łiości we- 
gla, a tem samem nie mogły wywiązać sių 
ze «wych zobowiązań, W roku 1926 rozpo- 
częto budowę hali wagonowej w Bodz nie. 
Halı wagonowa jest już wykończona. W 
marcu b. r. rozpoczęto budowę jwdstacj w 
Sosnowtn. która już jest ukończona. Wmo- 
enienie mostu na rzece Przemszy w Będzinie 
Już jest wykonane. Wszystkie materjały an- 
gietwkie za wyjątkiem wagonów potrzebne 
do Iowy odcinka Dąbrowa --Będz'n --80- 
=now'ec — Szojźenice już nadeszły. W kwiet 
niu b, r. natychmiast po otrzymaniu pierwsze 
go transportu szyn Spólka przystąpiła do bu- 
‘dowy torn i „uż ułożyla 10 klm. Montaż pod- 
stacji w Bądzinie i Sosnowcu w toku. Lóta- 
w enie słupów rozpoczęto i wykonauo na dłu 
gości okolo 3 klm. loboty: wogóle sa prowa- 
dzone w takiem tempie, aby jesienią b. r. 
mu. 

akcyjna „Tramwaje Klekiryczie w 
Dabrow=kiem" zamierza w qóenw- 
szym okresie wybudować tor od Dąbrowy 
precz Będzin. $osnowec do Szopienie. Linja 
na odeinku Katowice — Szopianice, należa- 
va da Spółki „Sehłesische Kleinbahn“ ma 
być przebudowanię na normalnotorową. tak 
że Ńosnowierc. a cu zatem idzie ` Będzin i Dą- 
browa otrzymaja bezposrednie polaczenie z 
Katowicami. Framwaje śląskie już rozpoczę- 
ly ukladanie normalnego toru. 

W drugim okreste ma hyć wykotaną budo 
wa Fuji Będzin — Czeladź, projekty której 
to linji s zatwierdzone przez Minister- 
sawo komunikacji: Przew duje się również 
połaczenie Czeladz z Siemianowicami. Tem 
rumem osiągnięte będzie polaczenie Zaglębia 
Dabrowskiego z G. Śląskiem w 2 miejscach. 


mowe‘ 12 sób. Przyjęto uatomiet w tymże 
okresie czaru do pracy 254 bezrobotnych. 
zaten w sporów nun u do poprzedniegu okresu 
czasu bezrobocie w ub. tygodniu na terenie 
PUPP Sosnowiec zwiększyło się o 4 osoby. 

Częściowu bezrobotnych w ub. tygodniu 
było 11716 osób, w tem zatrudnionych 3 dni 
w tygodniu: w Sosnowcu — 1779, zatrudnio 
nych 4 dni w tygodniu: w Dąbrowie 2656 i 
w gminie OQlku=ko-Siewierskiej 3395 oraz za 
truduionych 5 dn: w tygodniu: w Czeladzi 
3086 robotników. 

Przy robotach publicznych w gminach 
miejskich j wiejskich było zatrudnionych 
1907 osób, z których w powiecie Będzińskim 
-—1390. w powiecie Olkuskim 512 osób. 

Z ustawowego zasiłku konzystało w ub. 
tygodniu 8803 bezrobotnych pracowników 
fizycznych oraz. 637 bezrobotnych pracowni- 


dujo jednopiętrewe dumki, które posiadać 
będą nxrazie razem 160) mierzkańi dwupoko- 
Jwych. pozatew szpital i przytułek dla bez- 
domnych. 


Rozbudowa portu i miasta Gdyni postępu- 
je szybko. Rozyorządzenia Prezydenta Rze- 
SA, pospolitej p znaje a na obsza 

à tego miau re przywólcje. u- 
raz jit nlii corócziie zwiczne kredyty 
w bnsżecie państwowym na dalszą rozbu- 
luwę. 


Kronika gospodarcza. 


STAN ZASIEWÓW W NIEMCZECH. 
„WVoszieche Zt.” ogla za viaszer Me sprawi- 
danie 0 sta Z emeckieh, w 
którem tów że wy m orac widoki 
obiorów na ziemiach żckkich, biaszezystych, 


1 
z 
są meiejwięcej puuysine. Na tych ziemiach 


należy się spodziewać zbiorów średnich. 
Natomiast na gruntach cięższych spodziewać 
się można zaledwie mniej niż srednich zbio- 
rów; tam bowiem powodzie 1 ustawiczne 
deszcze wyrządziły powaążre szkody. 


W SPRAWIE PODAŃ O ULGI PODAT- 
KOWE. Wobec częsio zachodzących wy- 
padków niewłaściwego wnoszenia podań o 
przyzuamie wę podatkowych oraz odwolau 
przeciw wymiarowi podatków do Urzędu 
lzby Skarbowej i i Min, Skarbu—wyjasnia się, 
że podata o ulgi podatkowe i odwolania 
należy RR jedynie do władz skarbowych 
1 instancji, t. j. władz. klóre lokonują wy- 
miaru risiet podatku. Wnoszesie zaš 
podań i odwolań do innych wladz niż władz: 


skarb I instanej! — powoduje tylko zwło- 
ke watwienm odrośnej sprawy, gdyż 


wiaaze te odnośnego podania bez uprzednio- 
go rozpatrzenia aktów jlatnika wzgl, bez 
przedziawiewa stanu sprawy przez władze 
l stancji nie załatwiają. 


URUCHOMIENIE WIELKICH  URZĄ- 
DZEŃ PRZEŁADUNKOWYCH W  TCZE- 
WIE. Oczekiwane jest uruchomienie w tych 
dniaeh mechanicznych urządzeń  przeładun= 
kowych Żeglugi „Wisła-Baltyk* o wydajnos- 
ci 300 tun na godzisę. 
znacznie poprawił i statki momskio. załadowa 
ue węglem. odchodzą stąd znów z pełnym 
ladunkiem. 


CUKROWNICTWU DOBRZE SIĘ POWO 
DZI. sytuacja w przemyśle cukrowniczym 
przedeiawiu się obeczie dość korzystnie. Na- 
plływ zamówień do fabryk zwłaszcza W ue 
chostaiej Polsce jest tak zuaczny, że część 
produkcji cukrowej przyszłej kampanji jest 
już rozsprzedaną. b 

0O BUDOWĘ KOLEI BYDGOSZCZ — 
GDYNIA. Minntestwo komunikacji czyni 
dalsze starania w ben powiększenie kredy- 
tów na budowę odoinka koiwi Bygoszcz — 
Gdynia, stanowiącego oguiwo komunikacyj- 
ne pomiędzy Zagłębiem węglowem a Gdynią. 

Lija ta ma być ukończona i oddana da 
ekspiontacji już w r. 1928, co przewidywał 
plan budowy. 

Ukończenie nowej linji kolejowej ma spe- 
€jalnie ważne znaczenie dla Życia gospodar- 
czego Polski. gdyż skraca ona o przeszło 10% 
kilometrów droge (z Zagłębia weglowego do 
morza, idąc całkowicie przez terytorjum poł 
skie. 

W czasie strajku węwlowago w Arglji t 
wzmożonego eksportu węgia polskiego dro 
g4 morską brak tej linji dawał się dotkliwie 
odezwać. 

PRZEGRUPOWANIE W HUTNICTWIE 
GÓRNOŚLĄSKIEM. Wedłuyr doniesień = 
Wamzawy Huta Bismarcka zamierza  sprzes 
da Katowicką Spółkę Akcyjna hr. Balestrex 
mowi, znanemu magnatowi górmocliekiemu, 
który jest głównym aktgorarjuszem Ober- 
dedarfisgesellschafr" w Gliwicach. Równo- 
cześnie Huta Bismarcka nabylaby Hutę Po- 
koju w Nowym Bytomiu ua polskim G. Sigs 
ku. która jest własnością głiwiekiego „Ober 
bedartzgeselischabt" Należy zaznaczyć, ża 
do Katowickiej Spółki Akcyjnej. której glów 
nym dyrdktorem jest p. Williger. zależą dwie 
małe huty, mianowicie „Marta“ | „Huberta“, 
oraz cztery kopalnie wega: kopalnia w My- 
słowicach. kopania „Ferdynand“ pod Kato- 
wicami, kopiimia. „Brzezińce”. oraz szyb 
„Brorenty: ar pod Tarnowskiemi Górami. 
Przestwięcia te sa narazie przedmiotem TO- 
kowań, 


POD POLSKĄ BANDERĄ. Nasza mor- 
ska eskadra handlowa w ostatnich swych 
rekach odwiedziła. vastępująte porty zagra- 
uiczne: „Poznań wyrwzył z Gandawy da 
Gdyni z ładunkiem 2.700 tom tomisówk:, 
„Kraków' ładuje w Gdyni węgiel od Szwe- 
ch, „Katowice? wyszedł z Gdynt do Mal 
wü z ladwikien 2.748 ton węgla, „Wilno“ 
laduje w Gdańsku drzewo do Antwerpji, 
„TPoruń” przeszedł w tych dniach kanał Ki- 
loński w drodze z Antwerpji do Gdańska z 
ładnokiem 2.200 tomasówki, „Warta“ wyła- 
dowuje w Gdańsku 8.500 ton fosfatów i 263 
tou tytoniu, przywicziwe z Bome w Aigie 
T. 

EKSPORT WEGLA POLSKIEGO. W mie- 
siącu czenwen okeport węgla polskiego przez 
Gdiisk, Gdynię | Tezew przedstawiał się na 
stępują co: 

Do Gdańska przybyło 17.4103 wagony 7 
ladunkiem 329.216 ton, przeładowano ra 
statki wraz z zapasaini pożostałymi z po 
przeduiogo miesiącu 17.685 wazaów t. je 
534.945 ton, W Gdyni przeladowano va stale 
ki 3.711 wag. z 61.336 ton, w Tczewie prze- 
ładowane 759 wagonów t. j. 15.081 ton. 

Razem przes wszyrtkie wyżej nepomnią- 
ne porty przeładowano w czerwcu na statki 
-417.362 tuny węgla eksportowego 


Stan wody się dość ' 


a. 


Kronika Zawiercia. 


Osobiste. 


Dekretem Prezydenta Rzeczypospolitej z 
dnia 9 czerwca r. b. został mianowany pod- 
porucznik: iem W. P. w rezerwie p. Tadeusz 
Kuchta z Zawiercia, 


Z Sadu 
Sędzia pokoju p. Stefan Malinowski z dn. 
jutrzejszym rozpoczyna miesięczny umop wy- 
poczynkowy. 


Zjazd Straży pożarnych. 


Dzisiąj odbęlzie się zjazd ćwiczebny Stra- 
gy pożarnych ochotniczych okręgu zawier- 
dkiego z następującym programem: 

Godz. 8 m. 30 zbiórka wszystk: D 
na boisku iportowem TAZ., g. 9 m. 1 Ly- 
jęcie raportu przez włulze Związku, g g. 9 m. 
30 wymarsz do kościoła, g. 10.00 mszą Św., 
g- 11.00 dekoracja zu wyshugę lat w Straży, 
g. 12.00 rozpoczęcie ćwiczeń, œ. 14.00) przer- 
wa. obiadowa, 15 m. 30 dalszy ciąg zawodów, 


g. 18.00 ogoszenie wyników zawodów i roz- 
danie nagród. 
z Rady mieskiej. 
W ubieglym tygodniu było trzykrotnie 


naznaczane posiedzonie Rady mieskiej, przy- 
czem odbyło się oro tylko raz, a to z powo- 
du rozjazdów radnych na umolpy i ferje. 

Przedmiotem obrad było zaciąznięcie 100 
tys. zł. pożyczki w banku komunainym na, 
zatrudnienie bezrobolcych. Nu wtorkowem 
posiedzeniu, po krótkich debatach pożyczkę 
uchwalono. 

iPozatem wpłynął wniosek nagły 0 spowe- 
qdowanie ukrócenia «ożowniotwa i awamtur- 
nietwa, szerzącego się ostatnio w mieście. 
Wnioseek ten spowodowałą napaść na jedne 
go z wywiadowców policji, Tutaj należy za- 
znaczyć, że aczkolwiek Zawiercie, jak każ- 
de środowisko wiclkiego przemysłu. ma pe- 
wiem odsetek szumowin chętnie podejmują- 
cych bójki, tem niemniej od roku stan bez- 
pieczeństwą uległ znacznej poprawie i wy- 
padki bójek Ue są li tylko  sporadycz- 
nemi. 


Amatorzy storiny. 


Wczorajszej nocy. ża pomocą wlamania, 
ałezcani sprawcy dostali się do warstatu ma- 
carskiego Franciszka Wolnego, skąd skradli 
250 kig. słoniny, wartości około 1000 zlo- 
tych. 


Małoletni nożowiec. 


W czasie sprzeczki z 9-etnim Włądysła- 
wem Turlejem (Bianowska 6) poluął go no- 
życzkami pod oko 8-letni Dawid Nicia, tam- 
że zamieszkały. Mimo natychmiastowej po- 
mocy lekarskej stan ranioncgo poważny i 
4ko niebezpiecznie zagrożone. 


Nieporządki sanitarne. 


` Bpiano protoku na Stanislawa Rydygie- 
ra, właściciela domu przy ui. Blanowskiej 2 
za niebywale zaśmiecow:e podwórze, niesprza 
tane w ciągu paru tygodni. 


Z calej Polski. 


KONGRES ESPERANTYSTÓW, 


W dniu 27 bm. rozpoczyna się doroczny 
kongres ecperancki w Gdańsku, a zakończy 
swoje obrady 4 sierpita w Warszawie. Na 
kongres przybędą delegaci ze Szwecii, Danji. 
Niemiec, Czech, Francji, Anglj. Stanów Zje 
dnoczonych i Japonji. 


| 


ZNOWU WYNALAZEK POLSKI. 

Z Wilna donoszą: 

W dmiu 19 bm. gpecjalna komisja, sklada- 
jaca cię z przedstawicieli wojskowości, władz 
administracyjnych i bw:ata naukowego, prze 
prowadziła badanie nowego materjału wy- 
buchowęgo, którego wynalazcą jest wilnia- 
nin, p. Żukowski. Materiał ton, dotąd przez 
wynalazcę nienazwany, ma przed sobą ogro- 
mną przyszłość, przedewszystkiem ze mzglę 
du na wielką taniość składn:ków, które się 
nań składają. Komisja na mocy wyników 
eksperymentu. doszła do wniosku, że mater- 
jał może mieć wielkie zastosowanie przy 
karczowaniu lasów | łamaniu lodów. Wyna 
lazca nosi ię z zamiarem opatentowania do 
konanego przez ciebie odkrycia i pracy nad 
dalszem jego udoskonaleniem 
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i 
HOJNA FUNDATORKA. 
Ostatnio bawiła w Polsce bogata obywa- 
telka amerykańska, p. Dorota Hughes, wiel- ; 
ka przyjaciółka polskiego sanitarjatu, która i 


„KURJER ZACHODNY". — niedziela, dnia RR mieni E RE E a a a a 1927 roku: 


w ciągu ostatnich kiku lat ofiarowała około. 
50 tysięcy dolarów na cele organizacyj pie- 
lęgmiarstwa i ezkół pielęgniarek w Polsce. 
Wspamiałomyślna ofiarodawczyni, serdecznie 
żegnana przez hojnie obdarzone instytucje, 
wyjechała w tych dniach do Grecji. 


UCIEKTNIER Z ARMJI SOWIECKIEJ. 


(Żołnierz korpusu ochrony pogramicza za- 
trzymał na granicy żołnierza sowieckiego, 
który przed dowódcą kompanji zeznał, że 
jest Polakiem, nazywa sę Feliks Nibo, po- 
chodzi z Wawra pod Warszawą. Służył Tze- 
komo przymusowo w arm/i czerwonej ; obec- 
nie powrócić pragnie do rodziny. Nibo ode- 
słany zostan e do swego starostwa i po wy- 
pełnienin formalności zapewne będzie wy- 
puszczony. 


ŁODZI GROZI STRAJK GENERALNY, 


We wtorek. dnia 26 h.m. odbędzie się w 
Łodzi w sali klubu robotn czego konferencja 
źw.qzków w sprawie rozwiązania umowy w 
przemyśle włókienniczym. Związki zawodo- 
we postanowiły bowiem podjąć akcję pod- 

wyżkową w przemyśle włókienniczym. a u- 
wagi na poważny wzrost drożyzny, jaký na- 
stapt od zawarcia umowy ARRE w 
przemyśle- włókienniczym. w dniu 27 bm. 
odbędzie «ię konferencja poszczególnych 
związków celem omówienia sprawy poparcia 
akej) strajkujących robotników przemysłu ' 


budowlanego przez proklamowanie strajku | których ślad wpadł dyrektor 


generalnego w Łodzi. 


LIKWIDACJA STRAJKU W GDYNI, 


"W porcie polskim w Gdyni nieomal wszys 
ty robotnicy podjęli pracę przy budowie por 
tu, tak, że stra'k można uważać za defmityw 
nie alikwidowany. 


NAPAD SZALEŃCA NA ZAKONNICĘ. 


W Łodzi dokonany został napad na zakon 
nicę Leontynę Kasprzak. Zauważyła ona 
przed gmachem poczty rozdającego odezwy, 
który nagle zbliżył się do niej i z okrzyk em 
bij masonkę*! zadał jej cios eztyletem. Na- 
pastnika natychmiast zatrzymano. Leontyna 
Kasprzak przewiez ona do szpitala. Napadu 
dokomał były zecer Antoni Wojciechowski, 
który oświadczył. iż rozpoczął „wezechświa- 
tową walkę z maronami. którzy przy pomo- 
cy fal radjowych przysyłali tajemncze roz- 
kazy“. Wojciechowskiego odano do zbada- 
nia psychiatrom. 


STUDENCI FAŁSZERZAMI. = 
W Zakopanem w godzinach przedpołudnio 
wych rozeszła się wiadomość o aresztowan u 
„8 funkcjonariuszy zakładu kąpielowego w 
Rabce: Kaz'mierza Reguły, słuchacza medy- 
cyny uniwersytetu Jagiellońskiego, Mieczy- 
sława Jrzykowsk ego, słuchacza filozofji te- 
goż uniwersytetu i "Tadeusza Koniora, asy- | 
stenta zakładu jnhalacyjmego w Rabce. Arc- 
sztowanie nastąpiło w związku z wykryciem 
malwersacyj w zakładz e kąpielowym, na 
zakładu dr. 
Kaden. Jak a dotychczasowe do- 
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| ghodzenia, maflwersacje polegały na fał:zy 
waniu biletów kąpielowych i dosięgają dzić 
sątki tywięcy zł. W aferę ma być wm/esza- 
ny szereg osób. 

POŻAR. 

We wsi Ziemcy w województwie Wilen 
skiem wybuchł olbrzym pożar, który owład. 
nal niebawem całą wioskę : szalał kilka no: 
cy. 22 domy «płonęły wraz z zabudowaniam 
gospódarczemi. Zeinęło również kilka eztuk 
bydła. Straty obliczone na 400.000 złotych. 


WYBORY WTARNOPOLSZCZYŹNIE. 

Zestawienie wyniku wyborów do rad mie, 
skich, przeprowadzonych ostatnio na terenie 
województwa Tarnopołskiego, w li-u ma 
stach a mianowicie: Buczaczu, Busku, Bary 
szu, Grzymałowie, Jazłowcu, Kopyczyńcach 
Momasterzyskach, Podwołoczyskach, Sasso. 
wie, Skałacie i barażu, wykazuje, że na 504 
radnych w tych miastach wybrano — Pola 
za 201. czył 40 proc., Rusinów 119 — czy 

2B i pół proc., żydów 184 — czyli 36 i pó 
ia Bezwzgiędną większość Polacy posiada 
a w Monasterzyskach (27 mandatów na 48) 
iw Baryszu (31 mandatów na 48), we wszys! 
kich innych zaś m astach mają bezwzględną 
większość wraz z żydami, Cyfry te wykazu- 
ją, że we wszystkich miastach. Tamopol- 
szozyzny Polacy stanowia element najeilnic; 
czy. Obalają też one pesymstyczne pogł:ki 
jakoby ostatnie wybory miejskie w Małopoi 
sce Wschodniej były niepomyślne dla Pola 
ków. 


Gen. Żymierski p przed sądem. 


Piętuasty dzień przewody ządowego upły- ` 


nął ua dalszem badaniu świadków. którzy 
jednak nie wnieśli naogół do sprawy nie no- 
wego. Badano św. płk. inż. Tutszkowskiego. 
referenta pożamictwa w M. S. W.. zeznania 
którego i św. imż. Kummanta, dyr. frmy 

„Mundus“. 

W przyszłym tygodniu zokończy się osta- 
tecznie badanie świadków z aktu oskarżewa 
i rozpatrywane będą wmio-ki stron, poczem 
zapewne przes słuchani będą świadkowie zgło- 
sn w tzasie procesu prez prokuratora 5 
przez obronę. 

Po zakończeniu postępowania dowodowe- 
go i przemówień stron. nastąpi zapewne dłuż 
sza przerwa, 2 ogłoszenia wyroku qpodzie- 
wać się nałeży prawdopodobnie w drugej 
połowie stenpnia. 


SPRAWA GAŚNIC. 


. Żymierski, jeżeli chodzi o sprawę 
R oskarżony jest o popierane firmy 
„Zieliński“ ma niekorzyść firmy „Tank“. 
Wczorajsze zeznania św. płk. Tuliszkowskie 
go są dla oskarżonego przychylne. 

Ów. twierdzi, że gaśnice firmy „Ziekński” 
były lepsze od gaśnie firmy „Tamk”, która 
gaśnie do okresu omawianego nie we produ- 
kowala. Świadka ostrzegano, że „Tank“ jest 
firmą niesofidną, złożył om przeto pómienne 
zastrzeżenie przeciwko oddaniu firmie tej 
dostawy wojskowej. Inspekcja fabryki irmy 
„Tank“ wypadła bardzo niekorzystnie dla 
tej formy. 

Przew.: Czy pytania, stawiane przez gon. 
Żymierskiego na odbytej konferencji były 
formułowane tendencyjnie? 

$w.: Ja tego ne zauważyłem. Nie mieliś- 
my zresztą z gen. Żymierskim zaufania do 
firmy „Tank“ i mnie przeto można posądzić 
o temdencję. 

Prześ.: Od kogo wyszła in'cjatywa zaku- 
pu tysiąca ąca gaśnie w firmie „Zieliński“? 

Przew.: Ode mnie. 

Mec. Szurlej:Czy było zastrzeżone. że ga- 
Śnice muszą być wyrab ane w krajn? 

Św.: Tak jest. 

Prok.: Dlaczego więc dopuerczono formę 

„Tank“ do przetargu? 

Św.: Dlatego, że przeđtawiciel tej firmy 
oświadczył, że „Tank“ gaśnee bedzie wyra- 
biał w kraju. 

Przew.: Czy pan brał udzial w przetargu? 


wystąpił z naszej Firmy, zrzekając się wszystkich praw, przysługujących mu z tytu- 
łu spółki, 
Połecając Firmę naszą, która nadal pracować będzie w dotychczasowym zakre- | 
sie, łaskawej pamięci P, T. Odbiorców, mamy zaszczyt pozostać t pse 
z poważaniem 
a S 
Terarystua Mandlypa - Przemysłowe X. ZO. 0. 
Sosnuwire, ul -go Mafa r. 1: te!. 1-10. | 
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———— 
Niniejszym zawiadamiamy, że na zasadzie aktu z dnia 21 lipca r. b. L. R. 5316 | 


zeznenego przed rejentom Dr. STEFANEM GORĄ w Zakopanen 


spólnik p. KAZIMIERZ DĄBROWSKI 


(Piętnasty dzień rozpraw sądowych). 


Św.: Owszem. Korzystne próby gaśnie fir- 
my „Zieliński” przekonały mnie, że zamówie į 
nie należy uskutecznić w tej właśnie firmie. 

Na tem przewodniczący zarządził przerwę. 


„A TY SKĄD WIESZ O TEM“? 


| 
Po przerwie zeznaje św. inż. Kummant, | 
dyr. firmy „Mundus“. Zeznania tego św adka 
tyczą się fabrykacji i dostaw masek gazo- 
wych. Tw erdzłeon, że gen. Żymienski bojko- 
tował firmę aada co czymił też mjr. 
Samek. Świadek e oi u mimetra 
Kamera i miu. Sikorkiego, ale do tego o- | 
statniego ne dópuszczono go. Świadek był 
waokoło otoczony intrygami, zrobiono nań 
dnies'onie do I oddziału sztabu gen. (defen- 
symwa), oskarżając go o szpiegostwo i bolsze- 
wizm. 

Znajomy Św adka pytał się oficera II od- 
działu: 

„(zy doniesienie to jet sprawą Żymier- 
skiego i Samka?“ — ten odopwiedział, „„a ty 
skąd wiesz o tem“? 

Przew.: Jaką rolę odegrał gen. Żymiersk 
przy zakładaniu „Protekty”? 

Św.: Nie wiem. 

Przew.: A jaki był udział posła Popiela? 

Św. pos. Popiel popierał sprawę firmy 
„Protekta”. 


JAK SIĘ PRODUKUJE MASKI? 


Przew.: Czy produkcja masek jest rzecza 
trudną? 

Św.: Bardzo łatwą. nie wymaga żadnych 
kompikacyj. Ja, zakładając fabrykę. wyła- 
wiałem zma. *omych łudei z fachu subjektów 
np. i dziewczyny z ulicy i angażowałem ich 
do swej fabryki. W Polsce maski może robić 
kiłkadzies ąt fabryk, tylko bowiem konstru- 
keja maski jest rzeczą trudną. 

Przew.: Ozy kalkulacja ceny maski jest 
rzeczą trudną? 

Św.: Bardzo łatwą. Trudną chyba dlatego, 
kto nie może uczynić kalkulacji wyrobu bla- 
szanych pudełek np. Iuh koszul. 

Wydział chemiczno-gazowy w M. S. Wojsk 
miał zresztą świetnego spegjal =tę . inż. Bedla- 
rza, który, niewiadomo dlaczego, trzymany 
był ødaleka. 


— 


CO JEST TRUDNE, CO JEST ŁATWE? 
Prokurator chce udowodnić. że wyrób ma- 


| 
| 
| 
| 


sek był tani i że macki mogłyby być latw« 
wyrabiane w kraju. Dlatego, będąc ze ówiac 
s kiem w doskonałej harmonj, pyta śwadka 
iromizując pod adresem oskarżonego. 

Prok. (wskazujące na maskę). A może tych 
koszulek nie można dostać w kraju? 

Św.: Można dostać. 

Prok.: A guma jest? 

Św.: Wyrabiamy w kraju i gumę. 

Prok.: A może te tasiemki eą trudne do 
fabrykacji? a 

Św.: Nie. | 1a 

Prok.: A może te szkiełka? 

Św.: Też ne. 

Prok.: A te blaszki? 

Św.: Blaszki też łatwo zrobić. „i 


ZAPROSZENIE DO KAMERY. 


Mjr. Sarnek zachwalał dobroć masek „Pro 
ip > , Św. Kummant zachwalał swoje mas- 


d Szurlej pyta: „węc kto u licha był 
fuchowcem. Mjr. Samek twierdzi, że m, & 
pan twierdzi o sobie to samo. Jak to zba- 
dag? i 

$w.: Weźmy moje maski i chodźmy do ka- 
mery. 

Mec. Szuriej: No. ja osobiście nie chcę za- 
kladać an? jednej, ani drugiej. Ala może pan 
znajdzie imego amatora? 


UKŁONY Z PODRÓŻY, 


Prok: Jaki jest adres Węgrzeck ego, 
którego się pań powoływał? 

Św.: O, to trudno ustalić, wyjechał gdzież 
do Ohm, czy do Mandźnrji. 

Mec. Szurlej: Na czem polega różnica cen 
w maskach? 

Św.: To zależy od tega, co się wyrabia: 

Mec. Szurlej: Co to wiadomo — maski, | 

Św.: Hm, zależy kto wyrab a. 

Mec. Szurlej: To też wiadomo. 
Francja, Ameryka, Niemcy i t. d. 

Po kilkunastu pytaniach obrońca, zrezy* 
snował z pytań wobec braku stanowczej od 
powiedzi ze strony świadka. 

Po zeznan ach kwiadka gen. Żymienski wy 
iaónia, Że inż. Kummaunt twierdził, że tyg 
maski francuskie: nadaje się do muzeum, s 
jednak ta maska jest w plamie mobilizacyj 
nym armji francusk ej. 

Inż. Berger: gen. Pdawsk/, mjr. Sarnek į ih 
ni fachowcy mówili, że maska Kummanty 
jest nierealna. 

Po wyjaśnieniu gon. Żymiersk ego, badi 
no jeszcze ówiadka w kwestji zakupu pras 
hydraul'cznych firmy „Breda“ i firmy „Niele 
sen i Wnther“, poczem przewodniczący po 
siedzenie zamyka. Dalszy ciąg rozprawy ode 
będzie się w poniedziałek o godzinie 9 ran 


na 


Anglju 


Po nierajcie I Pranumarujb:8! 
„AdRJER ZACHODNI”. 
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Zniżenie opłat rejestracyjnych 

Do niedawna rejestracyjne opłaty radjowe 
uiezczane przez wszystkich nowore cstrują- 
cych się radjosłuchaczy w urzędach poczto- 
wych. wynosiły dość wysoką sunię zł. 8.30 
gr. na co składały wię stempiowe opłaty skar 
bowe w kwocie zł. 8.30 gr. oraz zł. 6 opiat 
pocztowyeli. Minieterstwo cka:bu już w maju 
r. b. doceniając znaczenie rozwoju radjofonji 
dla państwa, zniosło opłaty skarbowe. Obec- 
nie Ministerstwo poczt i telografów poszło 
w ślad za M.nieteretwem skarbu, obniżając 
pocztowe opłaty rejestracyjne z 5 zł. do 1 
zł. Rozporządzenie Minietemtwa skarbu obni- 
żające pocztowe opłaty rejestracyme uka- 
zało się w „Dzienniku Ustaw“ z dnia 15-g0 
b. m. i wchodzi w życie z dniem 23 b. m. 
Od tego terminu począwszy, każdy nowore- 
jostrujący cię radjoamator, wpłaca w urzę- 
dach pocztowych tylko 1 zł. tytułem opłat 
rejestracyjnych. 

Słuszne zarządzenia władz skarbowych i 
pocztowych o które od dłuższego cza-u pro- 
silo i czyniło usilne staran:a. „Polskie radjo“ 
oraz zrzeszenia radjoamatorskie, przyczyni 
się niewątpliwie do 6zybszogo wzrostu liczby 
radjo-łuchaczy polskich oraz będzie jednym 
z ważnych etapów likwidujących plagę ra- 
diopajęczarstwa, która tragi radjotonję pol- 
ską. 


. 
Wyzwolenie kobiety 
w Azji. 

W Indjach panują jeezcze, jeśli mowa a 
prawach kobiety, prastara zwyczajo. Tam 
córka dostaje męża z tąk swych rodziców 
i muwi za niego wyjść bez względu na to 
czy się jej młody człowiek podoba, czy nie. 
Ale i tam już ruch wyzwołenia kobiety za- 
czyna zapuszczać korzenie. jest więc nadzie- 
Ja, że w krótkim czasie sprawy te wyglądać 
będą jak w Europie. 

Niemniej jednak ruch ten pociąga za 30- 
bą ofiary, bo każdy wielki ruch musi mieć 
ofiary, swych męczenników. Oto np. pewna 
Jedenastoletnia dziewczyna — hinduska z08- 
tala zminzona przez ojca do poślubienia 
młodego człowieku. którego przedtem nigdy 
Da oczy nie widziała. Ponieważ młoda dzie- 
Wczyna (w Indjach kobiety wychodzą zamąź 
bardzo młodo) znosić nie mogła narzuconego 
Robie męża, więc uciekla z domu i utopila 
się. 

W Chinach stosunki te wyglądają zupełnie 
inaczej i tam podobne samobójstwo młodej 
mężatki byłoby nie do pomyślenia. Tam 
ruch. zmierzający do wyzwolenia kobiety, 
poczynił już tak znaczne postępy, że nawet 
znękani mężowie musieli założyć „Ligę uci- 
śmionych małżonków”, a to w tym jedynia 
celu, by móc się bronić prez zamachami 
że etrony kobiet. 

Do tego stanu najwiecej przyczynia się 
obecna rewolucja trwająca w Chinach już 
lat kilkanaście: calkowicie wywróciła ona ży 
cie rodzinne, a że kobieta łacniej zrozumia- 
ła nowe kieruski, przejęła się niemi I wyzbyla 
się odrazu całego patrjachal/zmu, więc za- 


rzuciła kuchnię i całe wogóle mieszkanie, 
Żyjąc calą pelnią poza domem. 
Zamiast warkocza nosi krótkie włosy, 


wszelkie troski gospodarstwa odrzmciła na 
bok, czas spędza w klubie, rozmawia o poło- 
żeniu politycznem, urządza manifestacje i 
wszędzie zabiera głos. A całemu temu rucho 
wi kobiecemu przewodzi wdowa po piorw- 
szym prezydel:cie Chin, Sunjateenie. 

Co na to wezystko mówi mężczyzna w Chi 
nach? Widząc, jak dałece żyje się dziś „do 
góry nogami“, chińczyk postanowił wzorem 
kobiety organizować się. Co zaś jest przed- 
miotem zainteresowań tych męskich organiza 
cyj w Chinach, o tem najlepiej świadczą ha» 
sła, wypowiadane przy: każdej eposobności: 
„„Pomaganie wszystkim, którzy cierpią w nio 
woli żon“, „Obalenie wszelkich na nierównoś 
ci opartych umów domowych, przez ko 
„biety narzuconych", „Niech żyje wszech- 
światowy ruch wyzwolenia małżonków”, : 

Nie warto w Chinach być mężem, praw- 
da? 


ERZE ACZ TEOK ESA! EEEE E 
CIEKAWE PYTANIE. 


P. Gałgański w katastrofie samochodowej 
Gtrucił nogę, a że wytoczył właścicielowi 8a 
mochodu proce, który wygrał, więc dostał 
20 tysięcy złotych odszkodowania. 

Starsza jego córka nie mogła w żaden spo- 
Sób znależć męża. Po otrzymaniu jednak tej 
sumy ojciec przeznaczył ją na posag dla star 
szej latorośli, która też w zmienionych wa- 
Tunkach szybko znalazla kandydata. 

Widząc to córka młodrza podczas wesel- 
nej kolacji zapytała ojca: 

— Tawusiu, a jak przy,dzie kolej na mnie 


tzy zgodzinz aie na riamania drugiej nogi? 


` 
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0 zmarłym królu Rumunji. 


PIĘKNA BALLERINA — ZABAWNĄ PRZYGODA W KAWIARNI, 


Jeden z ambasadorów niemieckich ogł- 
sza w dzierniku berlińskim swoje wspom- 
nienia z czasów pobytu” na uniwersytecie w 
Lipsku wspólnie z zmarłym ostątnio królem 
Rumunji, Ferdynandem I-ym. 

Poznanie odbyło się w oryginalnych okoli- 
cznościach. Piszący te wspomnienia był już 
wieloletnim studentem, podobnie jak i jego 
przyjaciel, książe L. Pewnego dnia siedział 
on w kawiarni studenckiej, kiedy nagle 
wszedł jakiś młody człowiek, porozmą wiał 
kilka eokund z kalnerem i przystąpiwszy do 
stolika, rzekł: 

— Jestem Ferdynand Hohenzollem. Za- 
nim pojadę” jako następca trozu do Rumu- 
mji, mam tutaj w Lipsku studjować. Poie- 
cono mi zgłosić się do pana i księcia L. , 
Po kilku dniach wrzyscy trzej stanowili już 
zgraną trójkę, której życie nie różeiło się ni- 
cwm od życia przeciętnego studenta. Mlo- 
dzi arystokraci chodzili tylko częściej do 
teatru, 3zczególniaj do Opery, gdzie dyrygo- 
wał podówczas Maler i tańczył doskonaly 
balet. Ks. Ferdynandowi wpadla nawet w 


oko pięksa balerina, ale nie odważył się na 
nie więcej, jak tylko na wizyty w jej drobno 
mieszezańskim, choć sympatycznym domu. 
Syn jego miał serce ryzykowniejsze — po- 
święcił koronę dla milości. 

Pewnego razu siedzieli w kawiarni ke. 
Ferdynand, brat jego ks, Karol, jeden z ksią 
żąt greckich i dwaj ich towarzysze. Prowa- 
dzono głośną rozmowę na tematy rodzinne. 
Co chwilę dało się słyszeć: „mój wuj, car 
Rosji', „moja ciotka, królowa Anglii" itp. 
Przy sąsiednim stoliku spożywały kolaaję 
dwie rodziny mieszczałwkie i słyszały całą 
rozmowę, biorąc ją za, kawał studencki, Ale 
w końcu jakiś starszy jegomość gorętszego 
usposobienia, nie mógł już wytrzymać. Watał 
abiiżył eię do stolika młodych arystokratów 
i z oburzeniem w głosie zawołał: 

— Cóż za głupota! Jeżeli chcecie nas 
„bujać”. zapewniam waż, że się to nie uda. 
Daw o nie widziałem już: takich głupców!Cóż 
za niski poziom umysłowy wykazuje dzisiej- 
aza mlodzież!... 
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Cisia jest być normalnym człowiekiem. 


Uznany w Ameryce psycholog, prof. uniw. 
w Columb!, Harry Holl'ngworth. podjal się 
dość trudnego zadania. Chodzi mu mianowi 
cie o sportretowan'© cech fizycznych i du- 
chowych normalnego człowieka. Pojęcie nor 
malnego człowieka wydaje się dò pewnego 
stopnia nieosiągalnem. Wiemy bowiem do- 
brze, że w każdym wypadku nie znajdujemy 
propgrcjonalnie ze sobą stop onych lasci- 
wości fizycznych i duchowych. 

Biorąc jednak dame ze staty-tyki amery- 
kańskich szkół, moglibyśmy otrzymać pro- 
blematyczną przeciętną całej ludykości. Oka 
załoby s.ę, że na 1.700.000.000 mieszkańców 
naszej ziemi, zaledwie 40.000 mogłoby ucho 
fzić za normalnych ludzi. Otóż amerykański 
profesor nie w tym kierunku skierował swe 
badania. Zajął ee miamowicia zbadaniem 
cech przeciętnego człowieka, to jet takiego, 
który w swych duchowych przymiotach za- 
chowuje złoty środek między geniuszem a 0- 
bląkanym. Obserwacia i doświadczenia pro- 
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fesora objęły tak liczny materjal, że wezwał 
szereg uczonych zagranicznych na pomoc. 
Wraz z nimi poddał badaniom 93.000 ludzi 
różnych ras | narodowości. 

Rezultaty dadzą się mniej więcej streścić 
następująco: człowiek przeciętnie normalny 
żyje lat 53, waga jego mynos! 150 funtów 
amer., wysokość zaś 167 centm. Waga móz- 
gu 1300 gramów. Za-ób słów, któremi się 
posługuje, obejmuje siedem do ośmiu tysię 
cy wyrazów. Umie w zasadzie znaleźć różni 
cę między monarchą a prezydentem republi- 
ki, między ewolueją a rewolucją. Człowiek 
normalny mówi tylko jednym językiem. Po- 
ziom intelektu odpowiada mniej więcej czter 
nastoletniemu chłopcu. Żemi zię młodo i jest 
z reguły ojcem trojga lub pięciorga dzieci. 
Jego dochody roczne nie są większe od 6 — 
9 tycięcy. 

Oto, jak trudne są warunki. by zostać nor 
malnym człowiekiem. Łatwe do osiągnięcia 
są tylko te dochody. z 
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Imiona murzynów. 


Francuz w przeciwieństwie do Anglosasa 
nie czuje wrodzonego wstrętu do bliźnich 
czarnej rasy. To też nie ulega wątpliwości, 
że dzięki umiejętnie etosowanym zasadom 
ludzkiej į racjonalnej administracji, powiodło 
się rządowi francuskiemu pozyskać dla cywi- 
lizacj liczne ludy a kolorowych odcieniach 
skóry, zamieszkujących rozległe francu-kie 
impenjum kolonialne. Nie dawno temu, pe- 
wien murzyn, syn nanczyciela z wyspy Reu- 
nion, ukończył w Paryżu z odznaczeniem 
liceum Louis le Grand, a następnie jako je- 
den z na'zdoiniejszych uczniów odbył wyż- 
sze studja w Ecole Normale Supericure — 
czyli w uczelni o bardzo wysokim naukowym 
poziomie, Podobizna murzyna wraz z pew 
nego rodzaju własnoręcznie skreślonym me- 
morjałom, obiegia prasę społeczną wywołując 
liczne sympatyczne komentarze i wyrazy 
uznania, 

Nieco inaczej sprawa przedstawia cię w ma 
ło dostępnych dżunglach Afryki podzwrotni- 
kowej. Tam niejednokrotnie, jak misjonarze 
zapewniają, stwierdzenie węzłów rodzinnych 
łączących poszczególne rody i szozępy napo 
tyka na ogromne trudności. , Oprócz zupeł- 
nego braku akt etanu cywilnego, ple natra- 
fia cię nigdzie n czarnych nm nazwiska pa- 
trymoniczne czyli rodowe, a każdy krajowiec 
posiada jedynie imię, odpowiadające z reguły 
pewnej okoliczności towarzyszącej jego przy 
byciu na świat lub też oznaczające jakąś in- 
dywidualną właściwość. Te nazwa”:a zą nie 
kiedy ogromnie złożone, ale ich właściciele, 
zwłaszczą dzicy, są świadomi przyczyn „da- 
nej nazwy. Przytem odznaczają sią bardzo 
wielkiem przywiązania do uazwiska: nie roz 
stają sią z niem za żadne skarby świata ! nie 
zmieniają go nidgy. Oto parę pierwszych 
lepszych przykładów: 

1. Nsekanabanzi (śmieje się w obecności 
wroga). Czarny dzieciak nie miał jeszcze 
nazwy, gdy do chaty rodzicielskiej weszłi 
wrogowie rodziny, w calu wyświetlenia zawi- 
łych interesów i porachunków. Dziecko po- 
częło się uśmiechać do obcych jakby do naj 
lepszych przyjaciół, stąd nazwa, którą go ob 
darzono natychmiast po odejściu uieproszo- 
nych gości 
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2. Nyandwi (siódmy), 3. Minami (ósmy). 
W Ruanda, krajowcy szczycą się z posiada- 
nia licznej dzieciarni, to też począwszy od 
szóstego potomka pędraków oznacza się wy 
lącznie liczbami: siódmy, ósmy i t. d. 4.Nyi- 
raburakuwye (grzmi). Tutaj chodzi o dziec- 
ko które przyszło na śiwat podczas burzy, 
wśród błyskawic, grzmotu i huku piorunów. 
5. Azankizą (uleczy mnie). Tu chodzi o lo- 
sy uhogiego wieśniaka srodze doświadczone 
go losem.: Wszystkie jego przedzięwzięcia 
poszły na marna i nie wiodło mu się w ży- 
ciu, mle oto urodził się tęgi chłopak i wie- 
niak przewiduje, że wychowa sobie parę 
twardych dłoni do roboty. To zbawca: „U- 
leczy mnie". 6. Nyarugendo (ta z podróży). 
Nazwa dziewczynki, która się urodzila pod- 
czas jakiejś wyprawy, w drodze. 7. Nyira- 
fara (ta od pogrzebów). Matce umierały 
daieci we wczesnym wieku. Dochowawszy 
się córeczki, da jej imie przypominające zmar 
łe niemowlęta. 8. Kijoro (czarna, jak noc). 
Qhociaż murzyni posiadają ciemne zabarwie 
nie akóry, to jodnak rozróżniają w niem naj 
roamaitsze tonacje. Dlatego panna przekra- 
czająca czarnością lic przeciętną miarę. do- 
stała odpowiednie do awej urody nazwisko. 
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Z RADOŚCI. 

Pan: — Janie! Pójdziecie dziś ną dworzec 
po moją teściową. Dostaniecia za to złote- 
go! — Służący: — jesi jednak pani nie przy- 
jedzie? — Pan: — Wówczas ! dostaniecie 
dwa złote... 

ZAPÓŻNO NA NAUKĘ. 

Sędzia (do zbrodniarza): — Nigdy nie słu- 
chaliśmy dobrych nauk, teraz musimy was 
skazać na śmierć... — Zbrodniarz: Panie sę- 
dzio, będzie to dla mmie nauką na całe 
życie... 

UCZTA SKAZAŃCA. 

Ponieważ jutro będziesz stracony, więc 
możesz sobię dzisiaj obetalowąć kolację we- 
dług własnego uznania. — Dobrze. Proszę 
mi przynieść pieczonego prokuratora i ob- 
roúsa ua dwar. 
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STATEK STANLEYʻA JAKO POMNIK. 


Do Ostendy przywieziono statek, na któ 
rym znakom.ly podróżnik Stanley przed 50 
laty odbywał podróż po rzece Kongo, Statek 
zbudowany z żelaznej blachy, waży około 
6.500 kg, Miasto Ostenda postanowiło statek 
umieścić na cokole, na którym umieszezono- 
by zarazom płarkorzeżbę, wyobraża, ącą Stan 
ley'a. Uroczystość ma się adbyć w paździer- 
niku, 


PAPIEROS W ROLI ZBAWCY, 


Marco, mieszkaniec włoskiego miasta Udi 
ne, któremu życie zbrzydło, położył się na 
szynach kolejowych, powierzając kołom pa 
rowozu czynności nożye Parki. Dobrowolny 
skazaniec postanowił — w oczekiwaniu 
śmierci — wypalić tradycyjnego „papierosa 
ostatniego". Niedopałek, niezręcznie trzyma 
ny, oparzył paloa — na ukutek bólu Marco 
zerwał się na równe nogi w chwili, gdy po 
ciąg w szybkiem tempie przejeżdżał tuż o- 
bok. Niedoszły samobójca został uratowany. 


REKORDOWA GŁODÓWKA, 


Lekarze poradzili pani L. Touch powstrzy 
mać się na pewien czas od przyjmowania pły 
nów | zachowywać ścisłą diete, zapewniając 
ją, żo tym sporobem zdoła się ona pozbyć 
dotkliwych cierpień żołądkowych, które da 
kuczały jej od dłuższego czaeu. Pami Touch 
„przesadziła nieco” w przestrzegamiu tego 
przepuu, glodowała bowiem skrupulatnie w 

rzeciągn 55 dni, co doprowadziło ją wpraw 
dzie do pozbycia sią cierpień, ale wraz Z.. 
życiem. Władze policyjne rodzinnego jej mia 
sta Toronto w Kanadzie stwierdziły śmierć 
z wyczerpania, wywołanego najdłuższą z no 
towanych dotychczas „głodówek”, 


SERCE KRÓLOWEJ. 

Do belg jskiego zagłębia węglowego, które 
nawiedzone zostało niedawno przez wielką 
katastrofę wybuchu gazu, przybyła przed 
paru dniami królowa Elżbieta, aby oaobiż- 
cie zaopiekować się losem rodzin górników, 
którzy ucierpieli lub nawet poetradali życie 
na skutek tej klęski. Wszedłszy do jednego 
2 domków, zauważyła monarchini, że gospo 
dyni pokazuje .ej tylko jedno dziecko, acz- 
kolwiek towarzyszący jej urzędnik kopalni 
wspominał o dwojgu. „A gdzie druga dziew- 
czynka?* — zapytuje królowa. Wdowa z wi 
docznem zakłopotaniem tłomaczy, że drugie 
go dziecka nie poważyła się przedetawić, 
gdyż jest ono „naturalnem*, a więc nieuzna 
wanem przez prawo. „To prawo jest krzyw- 
dzące | rodziców i dzieci, należy bazwzglę- 
dnie położyć kres takiej niesprawiedliwości'* 
odpowiedziała z energją królowa Elbieta, 
„Aa tymczasem przyjmuję tę naturalną“ cór 
kę pod swoją osobistą opiekę". 


REKORDOWY PROCES. 


Jesienią rozpocznie się przed trybunałem 
w Bratislawie rozprawa sądowa przeciwko 
mołdawskim cygahom, na których ciążą bar 
dzo poważne poszlaki o straszliwą zbrodnią 
ludożerstwa. Na ławie oskarżonych zasiądzie 
aż 80-tu ludzi, winnych 15-tu zabójstw oraz 
długiego szeregu napaści zbrojnych j grabie 
ży. Sam akt oskarżenia zajmuje blisko 4.000 
stron maszynowego pisma, jury odpowie- 
dzieć będzie musiało na kilkaset pytań, któ 
rych sformułowanie mieści się na 270-ciu 
stronnicach. Nic wiec dziwnego, że proces 
ten, największy w dziejach sądownictwa cza 
skiego, trwać będzie minimum dwa mśesiące. 


NOWA STACJA RADJOWA 
W KOENIGSWUSTERHAUSEN. 


Budowa wielkiej radjostaoji w Koenigs- 
wusterhausen dobiega końca. Będzie to sta 
cja radjotoniczna dla porozumienia się bezpo 
średniego telefonicznego z Ameryką. 

Maksymalna eia tej stacji ma wynosić 35 
kw. w antenie. Wieże antenowe mają być 
wy-okie po 210 metrów każda, długość ante. 


„ny przeszło 300 metrów. W końeu roku bie- 


żącego spodziewane jeat uruchomienie stacji 
dia rozmów prywatnych. 


NOWOCZESNA TURCJA. 


Prezydent Turcji, Muetafa Kemal pasza 
ma podobno wydać wkrótce dekret o zupeł- 
nej swobodzie religji. W myśl tego dekretu 
każdy turecki poddany miałby prawo wy- 
brać eobie taką religję, laka mu najbardziej 
odpowiada; wolno mu będzie wtedy stoso- 
wać się całkowicie do przepisów i zasad o- 
branej wiary. 

Prócz tego, przewtdzłane są podobno rów- 
nięż dekrety, znoszące wielożeństwo į niewol 
nictwa 
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DEMONSTRANCI 


KAMIENIA 


y 
„KURJER ZACHODNI“. — niedziela. dnia 24 lipea 1927 roku. 


ÓW. ZDJĘCIE TO WYKO 


SSB: 
MI POLICJANT 


NAŁ NASZ FOTOGRAF Z NARAŻENIEM ŻYCIA. 


„kKmrjer Warszawski“ zamieścił nastę- 
pmjącą niezwykle aramienną korespon- 
dencję z Wiednia. 

Wdniu 15 bm. Wiedeń przeżywał chwe 
niezwykie groźne. a w skutkach swych bliż 
szych i dalszych niezmiernie dotkliwe. Tłumy 
robotnicze dokonały nieóczekiwanych gwał- 
tów i eksecsów. Z tem, co sie tutaj ostatnio 
działo, nie mogą być porównane krytyczne 
chwile ani przełomu powojennego, aui walk 
przeciwdrożyźnianywch. 

Jakkolwiek od chwili rządów socjalsty 
cznych do częstych  demonstracyj robotni- 
czych wieleńczycy już zdołali się przyzwy- 
czaić, to jednak ekutk: demonstracji 15 iip- 
ca pozostaną nietylko tnwalłemi, lecz poucza 
acemi w ih umyslach. 

Powodem demonstracji robotniczej. prowa 
fzonej przez s stów, byl wyrok sądu 
przysięgłych, wydany 14 bin.. uwalniający 
mł kary 3 chrześciańskkch demokratów, o- 
skarżonych o zabójstwo dwuch roriaulieimo- 
kratów. . 

Zabójstwo było dokonane 15 stycznia rb. 
w walkach wiecowych w małej mieścinie 
Schatiendorf. 

Celem protestu przeciw, uwolnieniu oskar 
żonych zrana 15-70 bm. $tanęly tramwaje, 
a gdy wydano zarządzenia policyjne. ma/ą 
e na celu utrzymawe ruchn tramwajowego, 
przyszło do pierwszych starć z policją, która 
byla przez manifostaatów napastowana. Na- 
stępnie liczne Humy =oejaldenokratpeznych 
robotników udały sie na ringi, które sa obe- 
tnie głównym i stałym terenem domonstra- 
cyj politycznych przed ratuszem i parlamen- 
tem. 

Pierwszy akt demonstracji ludu odbył się 
przed uniwersytetem, jako „fortecą reukcji, 
wrogej socjałizmowi”. Tutaj ograniczono się 
na wybiciu szyb i rzucaniu przekleństw. 

Następny akt, już mmacznie groźniezy. 
udarzył się przed parlamentem, do którego 
dostępu broniła policją. 

Pomimo pertraktacy z prowodyrami tłumu 
i perswaaejami ze strony policji tłum zajął po 
slawe tak groźną i agresywną, iż policja zmu 
"zona była użyć broni, wskntek czego zginę 
ło wiele osób i pozostal lezni ranni. 

Dałezym aktem. o wzrastającej wciąż gro 
zie. był atak na pałac eprawiedliwości. znaj 
ujqcy się obok parlamentu i ratusza. Pomi- 
mo kordonu poleji demonstranci wtargnęli 
po drabimach przez okna z bańkami benzy- 
ny i przy ej pomocy podpala: archiwa i biu- 
ra. 

Pomimo nadzwyczajnych wysiłków ze stro 
ny policji i steaży ogniowej tłum nie dopuś 
ot żadnaj akcji ratunkowej. Grożne te cks- 
cesy przeruzily nawet prosodyrów i ci wraz 
z towarzyszem socjalistą. burmistrzem Sei- 
tzem, usiłowali ratiować płonący pałac. 

Burmist-z Seitz, prowałzący pierwszy wóz 
tatunkowy, był przywitany wprawdzie przez 
tlum okrzykami wielkiej radości, ale zażąda 
no ad niego, oby pożaru nie gasił i aby wraz 
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a iiumem był świadkiem zniszeęzęna do cna 
„fortecy sprawiedliwości kapitaf-tycznej*. 

Pałac płonąt pod kiemukiem i,ozorem Ju 
du roboczego bez akcji ratunkowej. choć ro 
zlegaty się straszne wołania o pomoc zanie 
szkalych na 3-em prętrze funkejonar uszów 
urzędu Fprawiedliwości z żonami į dziećmi. 

Gdy fnnkejonarjusze ci zdwiali z płomiemi 
z narażeniem: życia się uratować, tłum. uwa 
żając ch za wnlomych winowajców nie:pra 
wiedliwego wyroku, dokonywały ini sa 
mo-gdu. 7 

Po spełnieniu tak strasznego “czynu tłum 
zakończył codzienną demonsirację zniszcze 
nien kilku loka policyjnych. podpaleniem 
w nich akt i urządzeń, ziemolowaniem loka 
lu Stowarzyszenia właściciel: nieruchomości 
i kiku- pism, zwalczających utopję i takty- 
kę socjalstyczuą. W redakcjach tych piam 
zniszczono urządzenia. wyrzaieono je na wieg 
i podquiono wraz z aktami * gazetami. 

W rezuliacie śednoln'owej , demon tracji 
ludn przeciwko prawomomie zapa łłamu wy 
rokawi sgin przysięęlych; saddzących wediug 
sumien'a, znisaegono dobytku pubiiczne- 
mo ć prywatnego za st r. utraciło 
życie, 3 funkcjonarjiszów policji i około 50 
demonstrantów į ran ono okolo 100 policjan 
tów i kiket demonstrantów.” 

Gwalty dokonane przeraziły nietylko 1u- 
ność. ale i socjał-Temokratów, prowodyrów 
demoniac Gwaky te stanowią smutną, 
ale pouczającą. lekcję. nad którą wiani barz- 
nie zastanowić się też socjaliśg: pokey. 

Wzniccanie gniewu ludu jako czynnika 
akcji bojowej. grożenie nim spoleczeństwu, 
cialom prawolawozym i władzom, podsyca 
nie i kierowanie go da czynienia gwałtów i 
ekecewów — prowadzj zawuze demonstran- 
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kąd wcale nie dążył i czego pragną się post 
factum calkowicie wyrzec. 

Niestety refleksje prowodyrów ludowych 
następują ayt późno. Już leży w popiołaci: 
i gruzach piękny pałac sprawiedliwości. sie 
dzība najwyższego sadu, najwyższych władz 
syłowych. mreszezący w sobie wartościowe 


rchiwa, celmą bibliotekę i k=iążki hipote- 
czne Wiednia i Dolnej Austeji. 

Zmsaczenie tych wartościowych dokumen 
tów odbyło się pod dozorem ji kierownic- 
twem ludu roboczego w oczach prowodyrów, 
którzy pół godziny temu zapewniali policję, 
ió tłum jest epakojny i nie grozi nikomu nie 
bezpieczeństwem. Odbyło się to też w oczach 
buimstrza miasta, socjaksty, mwiłomego 
przedstawieiela organizacii demonstrującej. 

Smutna ta lekcja dała już pierwsze rezul 
taty: 

Na drugi dzień partja soojał-demokraty- 
czna jakkolwiek nie zażenowała się ogłosić, 
iż strajk protestacyjny odbył sę z st 
dnością”, iż wina wszystkich gwaltó 
ce-ów leży wyłącznie po stromie pech. 
pożar pałacn sprawiedliwości powstal z wi 
ny wiatru. który zaprószył ogień z podlo 
nego ua uey stosu druków i papierów do 
piwne, zamierających materjały palne; — 
to jednak jednocześnie partu stwienlza, że 
tłum zastosował środki walki, nie odnpowia- 
dające godności robotka, i że do tumu spo 
kojnie demonstrujących robotników wiar- 
gnęły elementy. prugnące tylko zamętu i 
przewrotu, że należy zanrzostać, jak'whkol- 
wiek demonstracyj. które prowadzą do rozle 
wu krwi. 

Dziś prowodyrzy widzą w sposób oczywi- 
sły i miewątpłiwy, iż azfbmdzanie gniewu lu 


tów i prowodyrów na drogi ku przepaści, do | au daje w skutkach jedynie gwałt i zbroln'ę. 


PO ODDANIU SALWY POLICJA ATAKUJE DEMONSTRANTÓW, 


= 


WIELKA SALA SĄDU PRZYSIĘGŁYCH, KTÓRA PADŁA PASTWĄ PŁOMIENT. 


Partja socjal - demokratyczna tak dalece 
przerażona jest przebiegiem wypułków, iż 
nie zawahała się zmienić uż swego stoun- 
ku do policji: 

Ogłociłą więc wkrótce, iż nie w-zyscty pa 
dicjanci uważani być winni za wrogów ludu, 
iż wałki z połiają i wojskiem doprowadzi 
do wojny domowej, do przegrania sprawy 
robotniczej i do odddamia robotników na łup 
ugrarjuszów, wobec których robotnicy w} 
siwbsi, doprowiulzi do utraty republiki. a w 
końcu do faszyzmu, jak -we”*Włoszech "IR 
grzech. 

Dziś zaś partja poszła jeszcze dalej, gdyż 
doprowadził do zorganizowania ze =wych 
członków mficji miejskiej, uzbrojżomej, dzia- 
lającej przy boku połeji. * 

Lekcja ta jest pouczająca dla stosunków 
polskich z dwuch względów: przede wszyst- 
kiem. — giyż i socjaliżei polscy mają w za 
nadrzu gnies ludu. Grożą nii  społeczeń- 
stwu. przedew zyskiem sejmów: i władzom. 

W Polsce droga ta jesi o w'ele niebezpie- 
czajejsza niż w Wiedniu. Tutaj robotnik est 
o wiele wteligoadniejszy i zorjentowany. 

Wzbudziwe gniewu ludu prowadzi do 7u- 
pelnie zieobiczałnego przewrotn. do niepo 
hamowanych ckscosów, do gwałtów. do ~c 
dni. w końcu do teroru bolszewickego. Po 
drugie jouczającą jest ta lekcja dla Polski 
ze względu na =tosunek indu do sądón przy 
s.ggłych. 

Sly te o wiele mniej zapewniają bez- 
stronnoćci wyroków. Dowodem tego byty 2 
wyroki w. Atstrji, wyalniające przestępców 
za notoryczne zbrodnie i ten ostatni. Nie go- 
dzą się wyroki te z psycho!togią spoleczeń 
stwa * wywołują żywe protesty. 

Wypadki wiedeńskie winiy zar tanaw é 
zwolenników sądów przysagdych i podać w 
Polsce rewizi postanowienie. konstytarcyjne 
co da ich obowązkowości. 

Skutki cksecsów wiedońskieh 15 lipca dot 


kuą nadmiemwe bielną Austrję. Jej równo, 


waza bilansowa wobec mljardowego defi- 
cytu w bilansie handlowym mrzynać siq mo 
20 jedynie przez doptywy gotówki z zagran: 
cy. przez polwóżujących cewłzowemów i 
przez dopiyw żtałów  oudzoziem=kidr. 
Wypadki 15 lipca podorwą zaufanie, a wien 
powstrzymują deplyw gości i kapitałów, 
nezyczymia się ktlszej Wely niszy. 
Prs po r ewczasie roznnieją już to eoaid 
demeknie: als trjaccy. 
Ohy ieksiu ta nie byla próżną 


UA 


Zajisujcie się do PMS 


LK LĄCZWUMK WA 


R. 


T 


Nr. 201. 


Rzeczy ciekawe, 


KLUB UŻYTECZNYCH KOBIET. 


Pewna dama angielska miała świetny po- 


myel. stworzyła bowiem kiub zgoła odrębny 
od wszystkich, jake dotąd istniały. 

Nowy ten klub no-i nazwę „Kobiety uży- 
teczne”, a członkinie jego (siedzibą klubu 
jest Londyn) zawsze są gotowe do zrobienia 
Wszystkiego, czągo się od uich zapragnie, je 
ski się camemu w danej chwili unieszka poza 
Londynem. A więc kołyszą dzieci, chodzą po 
zakupy, w potrzebie «prowadzą lekarza i do 
pilnują wykonania recepty. 

Jesli zaś ktoś zechce korzystać z ich usług, 
hędąc w Londynie, chętnie towarzyszą do 
miasta. udzielają rad podczas zakupów, tele 
fonują do mężów na wypadek, gdy żona cię 
«późn'ć musi itp. 


20 OFIAR CZARNEJ WDOWY. 

W południowej Kalifornii i w stanie Arizo 
na panu:e popłoch niebywały, gdyż 20 osób 
zginęło tam w tych dmiach w objęciach nieu 
błaganej śmierci. Wszystkóe ofiary — ta męż 
ozyźni umierający z powodu ukąszenia ma- 
łej czarnej muszki. Uozeni nazywają ją po 
swojemu, łecz łud amerykański ochrzcił ją 
mianem czarnej wdowy. 

Po jej ukąszeniu śmierć nartępu(e w 24 go 
dziny, przytem mowy niema o jakimkolwiek 
ratunku. Ta straszna mucha do dni ostatnich 
nie byla znana w Ameryce, najpewniej więc 
doetała wię ze mechodu w przywożonych 
stamiąd owocach. 

Pojawienie się jadowitej muchy ma ten 
skutek, że bardzo wiele osób już na sam wi- 
dok czarnej muchy uciekają w panicznym 
strachu, tracąc zupełnie przytomność. 


T 


„”"RJER ZACHUDNI®. — niedziela, dnia 24 pea 1... 1oku. 


W RZYMIE ZGINĄŁ SŁOŃ-ULU- 
BIENIEC. 


Wszystkie ełonie rzymskiego awierzyńca 
!: są w wielkiej żałobie bo zmarł na młodszy 
! z nich, Pluto, beniammek i ulubieniec publi- 


i ozności. Miał on zaledwie 25 lt i pochodził z 


ž Sumatry. Zginął po jednodniowej tylko cho 


robie. 
Zasłabnąwezy nagle, Pluto wpadł nagle do 


mo 0 e e e e e 


zbiomiką z wodą, przyczem złamał eobie jé- 
den kiel. Spowodowało to silny krwotok, 
wskutek którego biedny słoń stracił wiele 
lfrów krwi. Zastrzyknięto mu wprawdzie vl- 
brzym ą porcję bo 400 gramów eteru; zmu- 
ezono do przełknięcia piętnastu jaj w czte 
tech litrach koniaku, — wszystko to jednak 
napróżno. f > 
Chory słoń zg:mąt w oczach weterynarzy i 
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Wszelkie 


BLOKI 
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DOSTARCZAJĄ 


T-wa „KORJER 


Aytonanie szybkie i este jyczne! 


BALU 11001199909003844.00014.0.0909.0944 0500.0008:45 000.000 ETT ETETETT TETT 


PRYWATNE HANDLOWE, 
KSIĘGI BUCHALTERYJNE, 


ORAZ ROBOTY INRTOLIGATORSKIE 


ZAKŁADY DRUKARSKIE 


SOSNOWIEC, 
Dęblińska Nr 1. 


druki 


WIŁYTOWKI, AFI- 
WIA IROWKE :: :-; 


` 


TACHODNI = 


Tel f Nr. 73. 
Ceny kotkereqcyjce! 
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* dozorcy, widząc pelne boicéci spojrzenia in 


| 
| 


H. 


nych ełoni, które nie wiedziały co robić » 
trwogi. Trup, ważący 40 centnarów zostanie 
na miej:cu pokrajany i wywieziony. 


SŁAWA. 
Znany pisarz hiszpański, Biasvo Ibanez, po 
dróżował właśnie po Francji. Nauczyciel 


szkoły miejskiej, który czytał jego powieści, 
uważał za właściwe wyrazić mu swe uwiel- 
bienie, przyprowadziwszy doń uczniów. 

— Może ich pam pytać, mistrzu! Będą zam 
szozyceni, udzielając panu odpowiedzi. 

Zada wszy dzieciom szereg pytań, na która 
odpowiedziały raczej słabo, lbanez zwraca 
sig wreszcie do dwunastoletniego chłopaka 
i mówi: 

— Jacy są, według ciebie, trzej najwiękst 
pisarze świata: | 

Chłopak nie zawahał się ani chwili i zaczął | 
odpowiadać: | 

— Homer, Dante.. 

Tu zająknął się, bo pamięć go zawiodła; za 
rumienił się więc bardzo i dodał: 

— I pan, ale zapomniałem nazwiska pana. | 

KS. WALJI NA EKRANIE. 

11 listopada, jako w dziewiątą rocznicę 
podpisania rozejmu. wyświetlony będzie na 
rzecz legji brytyjskiej wielki fim „Pamiąte 
ka". Jednym z największych wabików fil- 
mu będzie ka. Walji, klóry ukaże się na e- 
kranie; ks. Walji będzie widziany w chwili 
gdy pisze list do marszałka Haiga któremu 
składa życzenia z powodu, że wiawnie pod 
jego dowództwem Anglja odniosła zwycię- 
stwo. 

mm TE ZYD YT Z ZN "EMEA TO EU AROREM 


Ponierajcie L. 0. P. P. 


Ogłoszenie o licytacji. 


Kcmornik przy Sądzie Okręgowym w Sosnowcu re- 
wiru Olkuskiego zamieszkały w Olkuszu na zasadzie art. 
1030 u. p. c. ogłasza, że w dniu 11 sierpnia 1927 r. o 


godzinie 10-tej rano w Jangrocie przed Urzędem Gmin- 


CREST v TT N. 
MYDŁA TOALETOWE 
HURTOWO 4752 


| POD GWARANCJĄ 
tępi karaluchy i wszelkiego ro- 
dzaju robactwo “ 
p A szek „MORANT 
Sprzedają sklady apteczne 
1 apteki. 4216 | 


Latdać w składach avtecznych i aptekach, E 
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Wydział Powiatowy 
Sejmiku Będzinskiego 


a ę Qą sprzedaje po cenach fabrycznych 
o «| SKŁAD FĄBRYCZNY 
Jeśli nle potrzebujemy ciągłe PAG „PIE A. A 
» uzupełniać zapasów bielizny. SOA WEG BE: MBOB o 
€ W tym wypadku jest jednak = j 
+4 cara z Ap by prać r I a ak 
fi viko „mydłem Kołtont 7 , 
z prady a saa asau ZAKOPANE PMMLGAAGAŻA 
nieznanych 4 szkodliwych do- za 
14, H Kaawado e „Mydło nowourządzony l AA TA „A e 
; Kołłontay" jest pod gwaran- A Z 
i ES Ine | pęsraln, e nie Pensjonat „PRZEŁĘCZ“, TAU 2 OJU UNI 
zič żadnej tkaniny. i 
Skutki t uł. Kościelna 5 
Kolłontay" jest kn. poleca eleg. umeblowane, słonecz- D. CZWIKLITZER ZĘ, KATOWICE. 
tańszym środkiem do prania, ec niy, Tel. 406 UL. 3-go MAJA 18. Tel. 405 
Ceny umiarkowane,  — 3208-22 PAROWA FABRYKA MYDŁA. 3998 
Fep M 
Dr. med. 4538 _ j 
l i ç vi IM =m m pódaróiSotaśtókiwki „astiiwa 
a a RYJ IU! Uu W porze letniej najlepszym środ- 
Specjalista choròb dziecięcych kiem do pielęgnowania twarzy i rąk jest 
= e A przeprowadził się s 77 
eneralny zastępca na Zagłębie Ląbrow skie Ę iè f 
A. M. Redlic — Będzin, Kołłałaja 34 Eilsudskiego 50.— Tel. 8-83 "RENE [RIKI (LORUSTI 
Endo zy a 


_ r r 
Będzin, dn. 2-VII 1927r. $ 
L, 9608 


UGŁOSZENIE. GG 


nym odbędzie się sprzedaż przez licytację 
a mianowicie: krowy krase lat 7, byczka krasego i ko- 
były karej lat 7, oszacowanych na 1.100 zł. (tysiąc sto 
złotych) a należących do Marjanny Rup zamieszkałej w 


ruchomości 


s 
eoe A aaa 
Z a 


POTRZEBNA SIŁA 


20 sierpnia b. r. 


Kierownik 


Wydział Powiatowy niniejszym podaje do publicznej wia. 
domości, iż droga Będzin-Czeladz z powodu rekonstrukcji nawie« 
rzchni, dła ruchu samochodowego została zamknięta do dnia 15— 
Dojazd z Będzina do Czeladzi — przez Sosno- 
wiec-Pogoń - Piłki Jua przez Grodziec-Wojkawice Koamorne, 


Małyszycach gminy Jangrot, pow. Olkus kiego. 


1745 


Ogłoszenie o licytacji. 

Komcrnik przy Sądzie Okręgowym w Sosnowcu re- 
wiru Olkuskiego zamieszkały w Olkuszu na zasadzie art. 
1050 u. p. c ogłasza, że w dniu 8 sierpnia 1927 r. o go- 
dzinie 10 tej rano w Olkuszu w „miejscu przechowania, 
ootęczie się sprzedaż przez licytację ruchomości, a mia- | 
nowicie: różnych mebli oszacowanych na 630 zł. (sześć- 
Set tizydzieści złotych), a stanowiących własność D. Te- 


U enwurzla zamieszkałego w Olkuszu. 
1746 


Komornik Sądowy Wewereęk. 


Komornik Sądowy Wewerek. 


buchalteryjna 


z praktyką bankową 
Oferty pod „B. Z.* w Administra- 
cji „Kurjera Zachodniego”. 4693 


NAJUPORCZYw==" 
gOL GŁ OWY 


Działu Drogowo-BHudowlanego 
ntynier: 
(podpis nieczytalny) 


lądajie ws die tylka obcasów romowych 


Dzięki ostatnim udoskonaleniom obcasy gu 
mowe „GLOBUS“ są najlepszemi wyrobami 
Gwarancja na 3 miesiące do każdzj pary załączona, 
Zrób próbę a przekonasz się! 


Przewodniczący Wydziału Pow. 
STAROSTA: 
(podpis nieczytelny) 


„aLOBUŚS" 


Zrób próbę a przekonasz sież| 


e AB m 


12. 


Od piątku 22-go lipca 1927 r 
i dni następnych 


KINO-TEATR 


„RONI | 


SMAKOSZE 


całego Świata 


piją tylko 
angielską herbatę 


PRZEDSTAWICIEL NA POLSKĘ: 


LIE MARZEC, Warszawa, Marszałkowska 9. TeL 59 


Piękny egzotyczny dramat 
głośnej wytwórni i reżyserji 
CECILA B. de MILLE'A. 


Ta niezrównana w sma- 


£ ku herbata używana jest 
na dworze Króla Angiel- | 
skiego, oraz na wszyst- 
kich dworach europej- 
skich. 


Do nabycia w sklepach 
kolonjalnych, 


A 
-M 


3788-3 


Krem Laktoli 


kto używa 4750 


Ten stale pięknym 
i młodym bywa 


Plam, wągrów i piegów 
Ę „się pozbywa. 


Zalać wszę 


f- I 
MUCHY DOKUCZAJĄ dzie! 


NIEUSTANNIE. 


UCHY i komary, będąc zaciętymi wrogami człowieka i 
przeładowane zarazkami, dokuczliwościa swą trapią stala 
ludzkość. 
FLIT oczyszcza w ciągu kilku minut mieszkanie ad roznoszących 
zarazki much i wszelkiego rodzaju owadów i ich zarodków. FLIT 
jest czysty, bezpieczny, łatwy w użyciu i niezawodny. 


FLİT TEPi WSZELKIE INSEKTY. 


FLIT niszczy muchy, mole, pluskwy, karaluchy i mrówki ł dociera 
do szpar i szczelin, tępiąc kryjące się tam owady i ich zarodki. 
Można rozpylać Flitem ubrania nie plamigc najdelikatniejszych 
nawet materjałów. 


WYPRÓBOWANY ŚRODEK. 


FLIT jest rezultatem starannych i długotrwałych doświadczeń 
entomologów i chemików i jest absolutnie nieszkodliwym dla 
ludzi i zwierząt. FLIT zastapił wszelkie stare środki przeciwko 
owadom, ponieważ niszczy wszystkie hez wyjątku owady. 
Ządajcie wszędzie. — Sprzedaż we wszystkich składach aptecznych 
i drogierjach. 


z A R e T 


PIEGI s 


żółte plamy, opaleniznę usuwa pod 
gwarancją aptekarza 


JANA GADEBUSCHA 
„AXELA* krem od piegów pół słoi- 


ka zł, 2.50 cały słoik zł, 450, da 
tego „AXELA* mydło | kawałek 


4751 


zł. 1.25 3 kawałki zł. 3,50. 
„AXELA* T.Z.O.P. Poznań, Nowa 7 


W Sosnowcu do nabycia w Skla- 
dzie T-wa „SIŁA”, 


Ul. Kościelna Hale Targowe. 


Generalne zastępstwo na Polskd 


STANDARD-NOBEL W POLSCE S.A. 


Warszawa, Al. Jerozolimska No. 57 


|| Orobne ogłoszenia. 


4ądajcie hej blaszanki > 
czarną opaską. 


I Kupno i sprzedaż. 


Me! różne, otumany dywanikowe 
mokietowe w różaych kolorach 
za gotówkę i na raty. Sosnowiec-Po. 
goń, Nowopogońska 17, Bracia Ant. 
czak. 4225 
Te wysprzedaję Leżaki, bamaki 
walizki, wędki, wędziska, przy- 
rządy na ryby i wiele nowości ry- 
backich, Sztajer Będzia Kolłątaja 29 
telef. 4-10. $ - 4459-4 r 
g'er spożywczo-galanteryjny w do- 
brym punkcie Zawiercia zaraz du 
sprzedania, Wiadomośc Zawiercie, 
riłsudskiego 23 Henryk Skalski. 
4653.2 


y machód Niemiecki 6-osobowy stan 
dobry okazyjnie 1600 jan Uchtu 
¿į : Miechów. 4690-2 


uiszczy 
Hudy, Komary, Mole, Pluskwy, 


Utywajcie lacza 
esiągnięcia załoga Cater AA 


DGŁASZAJCI. SĘ w „RORJERZE ZACHODNIM. 
dk DARA ORKANA 


CENY PRENUMERATY: 


„KURJER ZACHODNI“, — niedziela, dnia 24 lipca 137 rokn. 


W aga WwOzUWwa używana, lece W 
w dobrym stanie poszukiwana. O- 
ferty wraz z bliższemi szczególami do 
Administracji pod „Waga*. 4692 


D ianipo Czarne eleganckie i maszy- 


«= na do pisania tanio du sprzeda- 
nla. Katowice, Rynek 5 1]. telefon 
1013 4698 -3 


Z Po%odu wyjazdu sprzedaje się u- 
rządzenie pierwszorzędne jadalni 
i salonu. komplet kuchenny, obrazy I 
drobiazgi. Czysta 8, parter o el 
4711-3 


Spar Slaska plattormę, resory 
osie patentowe w dobrem stanie 
i ubiór na konie razem 210 zł. Miej- 
ska 17 Dąbrowa. 4716 
Wilia lub doga rasowegu kupię 
Wiek i cena. Olędzki, Sosno* 
wiec, Konstentynowska 4720 


Meszynę da szycia bębenkową Sina 
gera sprzedam. Sosnowiec Na- 
rutowicza 207Ludwik Harlak. 4747 


Sprzedam Skład artykurów piŚniEn* 


nych prosperujący bardzo korzyst- 
nie traktuje do 15 sierpnia. Wiado- 
mość fiija Kur. Zach, Dąbrowa Góre 
nicza ul, Sobieskiego 8. 4153 


Sprzedam szafę, stal rozsuwany, łó- 
źka i nocne szafki Sosnowiec, 
Rabotnicza 18 Cemielewski. 4749 


Do sprzedania powóz używany w 
dobrym stanie. Będzin, Wapienna 
26. „ATA A 
aszynę Dębenkową do Szycia i 
gramofon nowoczesny okazyjnie 
tanio sprzedam Sosnowiec, Sielecka 
zona 4742 
A uto ciężarowe 3-4 tonowe kupimy. 
43 Zgłoszenia nadsyłać do „Kur. Zae 
chodniego* Sosnowiec, pod „Auto*. 
4734 


aprzedam z wolne; ręki parceię u 
przesirzeni jednego morgu pola 
oraz przyległego budynku murowane- 
go o 9 sionecznych ubikacjach z cze- 


go 2 pokoje po przeprowadzeniu mae l 


łego remontu są natychmiast do od- 
dania. 

Centralne położenie: 5 minut do sta- 
cji kolejawęj oraz w pobłiżu stacji 
towarowej, rzeka w pobliżu. 

Całość nadaje Się jako teren fabryczny 
Wiadomość w Administracji Kurjera 
Zachodniego. 4644 


p=: w Będzinie przy ul, Kościusz- 
ki sprzedam. Sosnowiec 3-gu Ma- 


ja 15 Przytuiski telefon 6-22 4724 


Posady i prace. 


Pre zdolny ajent do sprzeda- 
daży maszyn do szycia i inkaso- 
wania należności na Ząbkowice i O= 
kolicę tamże stale zamieszkujący. 
Zgłaszać się firma Singer Zawiercie' 


porrzebny stolarz meblowy i chlo- 
piec do terminu. Zaklad stolarski, 
Sosnowiec—Pogofi, Rzymska 10. Ma- 
karewica. ` 4154 


panienka z prakiyką poszukuje po- 
sady w sklepie lub bnfecie. Zgło- 
szenia Kur. Zachodni Dąbrowa pod 
poszukujaca”*. 4717 


Lokale. 


Do" Wynajęcia uwa pokoje w śŚrod- 
mieściu. Wiadomość: L. Mazur- 
kiewicz Skład Wędlin Kościelna 2. 
4729-2 
| POT] umeblowany, widny do sprze- 
= dania, Wiadomość w Admini- 
stracji „Kurjera Zach“. ) 4726 
poweżna firma poszukuje pukolu z 
telefonem w śródmieściu Sosna- 
wca może być przy rodzinie. Oferty 
«Kurjer Zachodni“ Sosnowiec, pod 
„Pokój”. 4607 


CENY OGŁOSZEŃ: 
Przad tekstam (Pistwsza strona) za wiersz mm 1-lamowy układ 4-szpaltowy 50 gr. 


| 


5 
5 
I 


Drobne ogłoszenia do 20 wyrazów 10 gr. za każdy wyraz, powyżej 


wania. Robota solidna 


w 
f 


Nr. 201. 


Á om ow SA 


NOCE MIŁOSNE NAD NILEM, 


W rolach główn, uosobienie wdzięku i czaru: LEATRICE JOY i piękny EDMUND BURNS. 


j Nauka i wychowanie, | 
p- 
(CHCESZ OTRZYMAĆ r' US ADĘ: 

Musisz ukończyć kursa fachowe 
korespondencyjne prof. Sekułowicza 
Warszawa, Zórawia 42. Kursa wyu: 
czają listownie: buchalłerji, rachun. 
kowości kupieckiej, korespondencj. 
haudlowej, stenograf(i, nauki handlu 
prawa, kaligrafji, pisanła na maszy: 


mach. Po ukończeniu świadectwo. 
ŻĄDAJCIE PROSPEKTOÓW ! 4231-11 


N auczyciel matematyki przygatawia 
do egzaminów, Wiadomość w 
Administracji K. Z, 4725 


czzanica Vil-mej klasy może u 


„dzielac lekcji uczennicom lub u: 
czniom. Łaskawe zgłoszenia nadsy: 
łac do Adm. „Kurjera Zachodniego" 
pod „Uczennica“. 5697 


| 


Różne. 


i 


Qs"zeram przed odnajęciem pu 
mieszkania od P, Stanisława Soł- 
tysika w realności w Sosnowcu przy 
ul. Orlej Nr. 9 Fellksa Machurowa, 
4643 
faut zebuje Da l-szy Nre hipotek 
= nieruchomości w Sosnawcu 15 tys 
złotych. Procent do omówienia. Ofer. 
ty do Administr. pod „Hipoteka“. 
4748 


Test do wynajecia dom i pole. Wia: 
| domość Zagórze Kamienna 8 4741 


poszukuję pożyczki kilku tysięcy 

złotych na pierwszą hipotekę, pro 

cent do umówienia. Zgłosaenia de 

Administracji „K. Z.“ pod „hipoteka*. 
4727 


olska pracownia, przyjmu' 
je do plisowania i k*rbo- 


Sas: 
nowiec Pogoń. Łis a 1 Jachi. 
mowicz 4708 


p Zgubione dokumenty. | 


Eoas Wincenty unieważnia zgu- 
bioną książeczkę wojskową, wy- 
daną przez PKU. Będz D. 4691.3 


poe Henryk zgubił portfel tól- 
iy zawierający kartę poborową, 
wydaną przez komisię wojskową w 
Będzinie, OWBą 9. 9 94715 
Zek Slefan zgubił karig demobiliza: 
cii, wydaną przes PKU. Często: 
chowa. 4718 | 
Rik Stanisław agubił książkę woj- 
skową wyd. pręez PKU. Będzin 
uraz legitymację wyd. przez Maz. m, 
Sosnowca. A 4737 
Mori Gajda zgubił Tsiążeczkę 
Kasy Chorych wydaną przez Ma- 
Del!ch Mosiek zgubił kartę mobi- 
lizacyjną wydaną przez PKU, © 
Miechów, 4735 i 


pe L WA 
JW oiciech Małek vnleważnia zgu- 
bloną książeczkę Kasy Chorych 
w Sosnowcu. 4134 
Franciszka  Harciarek  uoleważoia 
A zgubioną książeczkę z Cho: 
rych w Sosnowcu, 4133 


pozgeiszek Skowera unieważnia LD 
biony wyciąg z ksiąg ludności 
gmiay Chmielnik, 4132 
JWadysław Mirowski unieważnia 
skradzioną książeczkę wojskową 
wydaną przez PKU. Sosnowiec. / 
4131-3 
"ące szek bBaicer nnieważnia zgu- 
biony dowód osobisty wydany 
praez Starostwo Będzińskie, 4734 


Pm 


Prenumerata miesięczna z odnoszeniem do domu Wikia 26% 00000078 POR sA? 20 wyrazów 15 gr. za każdy yaana p. trymonialne 
lub z przesyłką pocztową | akcian oa » adal je: 6 sj) e zał Bi. GO TS ayran: REEE o TA temgo dwoitie 
CE TORNEM A iy GE 6% 15 R A z 

OŚĆ 2 ka p) y bt. W numerach niedzielnych i świątecznych ceny o 25 proc. droższe. 
3 Zł. 50 gr. | Nekrolog! w tokŝcle, za wiersz mm. t-łam. układ 4-szqaltowy (do 50 wierszy) 16 gr Za terminowy druk, oraz za przestrzeganie miejsca ogłoszeń, 

(de 80 ) 25 ‘i dministracja nie odpowiada 

» L/ „ LJ . . . a „ . admini U - 
Prenumerata zagraniczna miesięcznie 5 Zł. (62160 „ 330, | Każda nowa podwyżka obowiązuje już wszystkie przyjęte cgła= 


(ponad 100 w.) 95 . 
Ogłoszenia w dodatku ilustrowanym, ońrócz 1-ej stronicy, 1 cm.” Zł. 1.50, 


szenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadomienia. 


O . az "s >. = . ppe 


Cena egzemplarza 20 groszy. 
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REDAKCJA: Piisudskiego Nr. 4. Telef. Nr. 64. = = 
ADMINISTRACJA: Dęolińska Nr. 1. Telef. Nr. 73. itatowice: 


Będzin, Małachowskiego 7. Dąbrowa, Subieskiego 3, telef. 1-28. — Zawiercie, 3-m Kia 27. — Grodziec, Btdzińska 
Druk. „Kuriera Zachodniego“ w Sosnowcu, Deblińska 1 Fw Wydawcw: Sp. Akę. „KURIER ZACHODNI» 
Í | 


REDAKCJA 1 
BDMINISTRACJA 


j ul. Andrzeja 1/1, p. © 


sosnowiec: \ Telefon Nr. 23-04. 


Fiije i agentury własne: 


Redaktor odpow.: Konstanty Ćwierk. 


